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Niemcy przygotowuja sie do wojny 


Urlopy oficerów i żołnierzy odwołane." 
Rozkaz do marynarki 


Rozmowy sztabów ang.elskiego i francuskiego trwają 


TRZYMANIE ZASADY OGRA- 
NICZONEJ ODPOWIEDZIAŁ. 
NOŚCI. 


Wówczas okazało by się nie- 
zbędnym rzucenie na szale 
wszystkich naszych zasobów — 
oświadczył Morrison — a jedy- 
ną kwestią, jaka w fakiej chwili 
powstanie, hędzie zadecydowa- 
nie najbardziej skutecznego ich 
użycia. 


. 


WASZYNGTON, 22.1. (Tel. LONDYN, 22 lutego. (Tel. wł.) — Korespondent „New Chronicle“ donosi z Berlina, iż 
wł.) — Do znanych polityków a-| w NIEMCZECH TOCZĄ SIĘ WYRAŹNE PRZYGOTOWANIA DO WOJNY. 
merykańskich, którzy prowadzą Spodziewane są wielkie wydarzenia już w marcu. 
kampanię przeciw państwom au URLOPY OFICERÓW I ŻOŁNIERZY ZOSTAŁY ODWOŁANE. 
torytatywnym, przyłączył się Okrętom wyjeżdżającym zezwolono zawijać tylko do purtów włoskich lub niemieckich. 
przewodniczący komisji mary- Flota podwodna wyjechała na manewry na Atlantyk. 
narki izby reprezentantów, poseł Poza tym korespondent donosi, m. in., iż żelazne siatki, drzwi, sztachety a nawet krzyże 
„Windson. na cmentarzach są zdejmowane z powodu braku żełaza. 

Oświadczył on podczas otwar- BERLIN, 22 lutego. (PA'”.) — Pełnomocnik dla planu czteroletniego wydał rozporządzenie, 
cia debaty nad wnioskiem o kre-| zobowiązujące wszystkie instytucje do najskrupulatniejszego czuwania nad racjonalnym i oszczęd 
dyty na budowę nowych baz let", nym zużyciem drzewa. Nad sposobem zużycia drzewa czuwać będą ponadto wszystkie urzędy 
niczych, że „AMERYKA MUSI| budowlane i policyjne. 


ODPOWIEDZIEĆ  DYKTATO- 
ROM W ICH WŁASNYM JĘZY- 


Świat musi wiedzieć, że Stany 
Zjednoczone nie będą razem z ia 
nymi nieprzygotowanymi demo" 
kracjami czekać na zniszczenie. 

Dotychczas wszystkie rokowa 
nia z dyktatorami doprowadzały 


Holandia ioriufikuje granice 


HAGA, 22 lutego. (PAT.) — Minister obrony oświadczył dziś w parlamencie, że wkrótce 
wybudowana zostanie wzdłuż wszystkich granic holenderskich wielka ilość fortyfikacji. 


Co do tego nie może być żad- 
nych wątpliwości, podkreślił z 
naciskiem Morrison. Obowiąz- 
kiem naszym jest rozważenie 
przede wszystkim tych przygo- 
towań, jakie musielibyśmy po- 
czynić w początkowym okresie 
wojny, o ileby ona wynikła. 


Girurchiłl -= mówił dalej Mor- 


do nuiedwuznacznej kapiti 
ich kontrahentów. ? 
Warunki pokoju przypomina- 
ły te, które stawiali rzymianie 
kartageńczykom. y 


Chamberlain- optymista 


marzy © konferencji rozbrojeniowej 


Musimy być przygotowani do| LONDYN, 22,1. (PAT.) — Pre |nej konferencji rozbrojeniowej. | ten krok naprzód na drodze han- 
PROWADZENIA WOJNY NA mier Chamberlain wygłosił dziś, Mówca przytoczył wymowne licz dłu, na której mamy wspólne in- 
WŁASNĄ RĘKĘ. W chwili, kie- wieczorem w Blackburn przemó by, świadczące o postępie dozbro teresy, stać się może najlepszym 
dy światu grozi opanowanie wienie, w którym podkreślił swą jenia W. Brytanii, co pozwala sposobem stworzenia lepszego 
przez dyktatorów Włoch, Nie- wiarę w potęgę W. Brytanii i wy |stawić czoło wszelkiej ewentual- | porozumienia między obu naro- 
miec i Japonii, każdy musi sobie raził gorące pragnienie, aby jak| ności. W zakończeniu premier dami. Dobra wola po obu stro- 
jasno zdawać sprawę, że decyda najszybciej powstały warunki, u- wspomniał o podróży ministra |nach powinna dać skuteczne wy- 
jące znaczenie ma skupienie ca- możliwiające zwołanie powszech | handlu do Berlina, dodając, że | niki. 
lej uwagi na przygołowaniu 2% 
brony. 

W naszym interesie leży, BY | w sprawie programu zbrojeń bcy | KLE DONIOSŁĄ DEKLARACJĘ | rano wychodzi na miasto, zabie- 
NASZE FABRYKI DOSTARCZA- |tyjskich, przemawiał w imieniu która wywarła w izbie i również ra ze sobą swój parasol. Ozna-| Projekt rządowy, udziełający 
ŁY SAMOLOTÓW DWUM rządu min. Morrison, referujący w prasie brytyjskiej wielkie wra- | cza to, że zabezpieczył się na wy- rządowi upoważnienia do zacią- 
WIELKIM DEMOKRACJOM —|w izbie gmin sprawy koordyna- żenie. padek deszczu, ale nie jest on gania pożyczek wewnętrznych 
FRANCJI I ANGLI, by same cji obrony, jako przydzielony do | Morrison oświadczył, że nie w dlatego prorokiem deszczu. DO. WYSOKOŚCI 800 MILIO- 
mogły wytrzymać pierwszy na- lorda Chatfielda, głównego mi- | waża, aby słusznym był wniosek,| Rząd zgadza się całkowicie z NÓW FUNTÓW NA CELE 
pór i nie zostały zniszczone przez nistra koordynacji obrony, zasia że ponieważ W. Brytania podej-, Churchillem, że Z CHWILĄ, ZBROJEŃ, przyjęty został w iz-. 
państwa dyktatury. dającego w izbie lordów. muje znaczne zarządzenia obroa GDY W. BRYTANIA BYŁABY bie olbrzymią większością przy 

LONDYN, 22.11. (PAT.) — Na| Zamykając debatę. Morrison |ne, to zgadza się z tezą, iż wojna| WCIĄGNIĘTA DO WOJNY, TO wielkich owacjach posłów rząde 
zakończenie wczorajszej debaty, w imieniu rządu złożył NIEZWY | jest nieunikniona. Premier. gdy! NIEMOŻLIWYM BYŁOBY U-| wych. 


Polityczny charakter wizyty min. Becka 


Rokowania angielsko-niemieckie maia być tak prowadzone, 
by nie spowodowały szkody interesom Łodzi 


LONDYN, 22 2. (Tel. wł.). —' CHARAKTER POLITYCZNY. | „Daily Telegraph“ zwraca u-|BY NIE DOSZŁO DO MONA-| mów będą poruszone zagadnie- 
Główne zainteresowanie prasy! Zwracają uwagę na poprawia wagę, że jeszcze przed Mona- CHIUM, A W KAŻDYM RAZIE nia eksportu węgla i materia- 
angielskiej stanowi teraz oczeki jące się stosunki polsko - 50: chium minister Beck miał wyra MONACHIUM WYPADŁO BY|łów włókienniczych; rokowania 
wana wizyta min Becka w Lon-| wieckie i na zawarcie układu zić życzenie spotkania się z Ha INACZEJ. angielsko - niemieckie. miałyby 

| 


rison — uważa, że nasze kon- 
takty z francuzami powinny być 
jak najbardziej ścisłe. : 


Rząd brytyjski nie widzi žad- 
nych trudności w udzieleniu p. 
Churchiliowi zapewnienia, któ- 
rego się on domaga, PONIE- 
WAŻ ROZMOWY SZTABÓW, 
KTÓRE SIĘ JUŻ ROZPOCZĘ- 
ŁY, BĘDĄ W DALSZYM CIA- 
GU TRWAŁY i rzecz oczywista, 
dotyczyć będa wzajemnych ról, 
jakie nam przypadłyby w począt 
kowej fazie konfliktu. 
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dynie. Słychać częste zdania, że handlowego, rozszerzającego do lifaxem. Gdyby do tego doszło, Min. Beck ma być zwolenni- być tak prowadzone, ŻEB% NIE 

tylko rozważna polityka na tycheczasową wymianę handło- w takim razie nie wiadomo, jak kiem ściślejszej współpracy pol SPOWODOWAŁY SZKODY IN 
wschodzie może doprowadzić | wą między Polską a Rosją. | by się ułożyły stosunki: MOŻE-| sko - angielskiej i w toku roz-| TERESOM ŁODZI. 

do utrwalenia pokoju. - ZZA A - 

5 Apad Nie jest wykluczone, czy mi- 

Polska staje się coraz wię nister Beck nie będzie traktował 


kszym objektem  zainieresowa- jes] |= p eF 3 arike SŁECNI : 

p re ' 7 pożyczki angiel- 

nia sfer politycznych. a rojny OK 3 5 w Afryce skiej w wysokości 10 milionów 
Jakkolwiek na tle zapowiedzi siły francuskie i włoskie 

wizyt podsekretarza stanu Hud- 


f. szt. (przeszło ćwierć miliarda 

; złotych) na dozbrajanie Polski. 

sõna do stolic wschodnich, mó-| LONDYN, 22.2. (Tel. wł) —|nia nowych 60.0600 żołnierzy pod posiada w Tunisie przeszło 30.000 Nie przypuszczają by minister 

wi się wiele o sprawach gospo- „Daily Telegraph" donosi z Rzy. broń na dopełnienie garnizonów w | żołnierzy, a w Somali dysponuje Beck wysuwał kwestię kolonii, 

darczych, wskazują tu, że WI. , mu, że włosi zwiększają stan swych Afryce. 8.000 strzelców senegalskich. |jakkolwiek będzie pragnął zo- 

ŻYTA BECKA BĘDZIE POSIA- | wojsk w Libli. Należy się poje" | | BERLIN, 222. (Tel ©). — Pri | rientować się w stanowisku An 
DAŁA PRZEDE WSZYSTKIM | wać w najbliższym czasie powoła | sa berlińska dowodzi, że Francja (glii w tym zagadnieniu. 
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Duch i technika w przyszłej woin 


23. 2. — uLOUś PORANNY — 1989. 


ie 


Wytrzymałość nerwowa żołnierzy odegra decydująca rolę 


— Celem wojny jest zmusze-! go by nie dotarło lotnictwo nie-|frontu przypadało około 150 


nie nieprzyjaciela do podporząd 
kowania się naszej woli. Środka 
mi zaś tego — jak mówił marsz. j 
Foch — jest łączne użycie wiel- 
kości moralnych i materiałnych. 

Jakież są Środki moralne, a 
jakie materialne? 

Do moralnych wielki filozof 
wojny Clausevitz zalicza talent 
wodza, oraz cnoty i duch woj- 
ska, Do materialnych — resztę, 
u więc stany liczebne, uzbroje- 
nie, zaopatrzenie, warunki tere- 
nowę itp. Podział ten na ogół 
jest dotychczas aktualny, a oba 
rodzaje czynników często zwa- 
ne są poprostu duchem i techni 
ką. 

Jaki jest wpływ 
tych czynników? 

Największy z wodzów Napo*| 
leon, twierdził, że wynik bitwy 
w trzech czwartych zależy od 
czynnika moralnego. Ale od te- 
go czasu wiele się zmieniło. — 
Technika wojenna w ciągu o- 
statnich dziesięcioleci bardziej 
przeobraziła wojnę, niż w ciągu 
całych stuleci, począwszy od wy 
nalezienia prochu oraz broni 
palnej. Wystarczy tylko przy- 
pomnieć lotnictwo, ezołgi, mo- 
toryzację, gazy oraz ich rolę 
podczas wojny. 

Dlatego też w niektórych u- 
mysłach powstała mniemanie, 
że duch obecnie odgrywa w woj 
nie mniejszą rolę. 


każdego z 


| dopilnować 


przyjacielskie. wskutek czego 
obszary tyłowe nie zapewniają 
dostatecznego 
co powoduje, że nerwy żołnie- 
rza, niezależnie od tego czy znaj 
duje się on w pierwszej 
czy też daleko od niej, wszędzie 
są mocno szarpance. 

Za czasów Napoleona boje 
trwały jeden lub kilka dni: dziś 
zaś tygodnie, micsiące, Podczas 
nich na żołnierzy spadają całe 
lawiny różnego rodzaju pocis- 
ków, które nawet wówczas gdy 
nie zabijają, potworną detona- 
cja wywołują wielką groze, któ- 
rą potęgują chmury gazów i nie 
powstrzymanie 
czołgów. Już więć choćby z tego 
powodu wytrzymałość nerwów 
żołnierzy walczących musi być 
większa niž dawniej. 


Ongiś żołnierze szli do bóju w/ 


zwartych kolumnach, ramię 
przy ramieniu i Lo dodawało im 
odwagi. Dowódca mógł łatwo 
swoich podwład- 
nych i zmusić ich do walki. —- 
Dziś żołnierz walczy w luźnej 
tyralierze, często nawet nie wi- 


|dząc sąsiada i nie. widziany, 


przez dowódcę. Wywołuje to w 
człowieku pSezucie osamotnie- 
nia i zmniejsza wpływ osobisty 
dowódcy. O ile przeto więcej 
musi mieć człowiek walczący 
hartu ducha, by w tych warun- 


bezpieczeństwa, 


linii, | 


sunące cielska | 


dział i moździerzy, a na jedne- 
| go zabitego około tonny poci- 
|sków. Łamano więc ducha żoł- 
|nierza i ogniem ziejących kara- 


|binów maszynowych, i ciężkich, 


miotaczy min, i artylerii wszel- 
kich kalibrów z pociskami 0 
wadze do jednej tonny, i miota 
czami płoniieni, oraz gazami bo 
jowymi, I wreszcie morderczym 
ogniem czołgów, czy samymi 
ich masami, tudzież ogniem bro 
ni maszynowej lotnictwa lub je 
go bombami. 

Czyż można więc dzisiejsze 
środki walki porównać z siłą o- 
gniową dawnych. jednostrzało- 
wych karabinów lub armat ła- 
dowanych od wylotu lufy. Trze 
ba zaś dodać, że w przysłćj woj 
nie zobaczymy jeszcze większe 
spotęgowanie istniejących środ- 
ków wałki, oraz szereg nowych 
środków, na razie nie znanych. 
, Wszystko to w sposób niesły- 
| chany spotęguje grozę walki. 


| Groza ta zaś w stopniu nieporó-| 
wnanie wyższym, 


będzie 


niż dotych- 


czas niszczyła Odpor- 


KINO 


|. PALACE” 


NAJPIEANTNIEJSZA 


komedia francuska wszystkich 
ł czasów 


| wykracza po za dziedzinę wie- 


Bartówna 
Junosza” Stepowski 
Bodo — Pichelski 


w arcydziele p. t. 


Grand -Kino 


Pocz. 4 6. 8. 10 2-gl tydzień! 


Za winy niepopełnione 


M Czy dzieci odpowiadają za winy rodziców ? 
m Czy ludzie z przeszłością mają prawo do życia ? 


ność psychiczną walczących. į "atpliwości, że w naszych o- 
Wynika z tego niezbicie, że, gólnych warunkach pod wzglę- 
wytrzymałość nerwowa żołnie- dem wartości moralnych musi- 
rzy w wojnach przyszłości po-; my je prześcignąć. 
winna być coraz większa. Niej © jakież tu chodzi wartości? 
ma więc podstaw do przypusz-|-— O wartości, o których mówi- 
| rzania, że stan moralny wojska liśmy na wstępie: wartości do- 
będzie w dzisiejszej wojnie od-| wódców, cnoty wojska i społe- 
grywał mniejszą niż dawniej, czeństwa i o ich ducha. 
| rolę. Co do zdolności dowódców, 
O ile jednak metody walki i|to jak wykazała już nie raz hi- 
wyposażenie techniczne nowo- | storia, nie nie pomogą nawet 
czesnych wojsk są ogólnie zna-| największe, gdy brak silnego 
| nei jasne, o tyle określenie stop; ducha u walczących. 
|nia przygotowania moralnego. Z cnót żołnierskich najwa2- 
niejsze. to karność, niepokona- 
na wola zwycięstwa, wiara w 
wodza, odwaga i wytrwałość, 
inicjatywa, uczciwość i sumien- 
ność w wykonaniu każdego za- 
dania, ufność w swe siły i w 
sprawę, za którą się walczy. We 
wszystkich państwach wojsko- 
wo przodujących, cnoły te są 
krzewione w całym narodzie, 
bo przecież on dzisiaj wojnę 


dzy ścisłej. „Albowiem warto- 
ści moralne — jak mówił Clau- 
sevitz — o ile należą do najwaz 
| niejszych na wojnie, o tyle unt- 
| kają wszelkiej mądrości książ- 
[kowej gdyż nie można ich ani 
[ująć w liczby, ani klasyfikować, 
| ale trzeba je dostrzec i odczuć”. 
Dlatego przygotowanie ducho- 
we narodu można nazwać zada- 


Czy tak jest w rzeczywisłoś- 
ci? 

Żeby odpowiedzieć na to py- 
tanie, porównajmy warunki no- 
woczesnej wejny z warunkami 
za czasów Napoleona, Czym te 
awrunki się różnią? Otóż wiel- 
kością przestrzeni, na której bit 


nie obowiązku. 

Za czasów napoleóńskich uży 
wano głównie szabli, bagnetu i 
granatu; amunicji miano zniko- 
me ilości, Dziś działania szablą 
i bagnetem należą raczej do 
rzadkości. Wystarczy przypo 
mnieć, że straty od nich w róż- 


kach utrzymać sie na płaszczyź.| 


niem o wielkiej ilości niewiado- 
mych, a nd jego rozwiązania 
hedzie zalcżał wynik przyszłej 
wojny. Nic bowiem nie pomoże 
najlepsza i obficie zaopatrzona 
tochnika, jeśliby żołnierz i cały 
naród nie chciał się bić, albo 
nie umiał wytrwać o kwadrans 
dłużej od przeciwnika. Mocno 


| 
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prowadzi. 


O duchu zbiorowym wojska 
— według Clausevitza — głów- 
nie stanowią wiara w zwycię- 
stwo i zapał, Ale mo musimy 
wprowadzić pewną poprawkę 
do tez tego filozofa wojny, po- 
prawkę wywołaną biegiem cza- 
su i odmiennym obliczem . dzi- 


wa się toczy, jej długotrwałoś- 
cią, odosohnieniem żołnierzy o- 
raz skutkami działania nowocze 
snej broni. 


Rózpatrzmy to bardziej szcze 


nych okresach wojny świato- 
wej wynosiły zaledwie od 2 do 
10 procent strat ogniowych, 
przy obecnym zaś zwiększeniu 
potęgi i ilości broni palmej pro- 


podkreślał to i Wielki Marsza- 
łek Piłsudski, mówiąc, że czyn- 
ników moralnych nie da się za- 
stąpić wartościami techniczny- 
mi. 


siejszej wojny. W wojnach bo- 
| wiem dzisiejszych znacznie mo- 
że większą rolę odgrywa wy- 
trwałość i niepohamowany u- 


gółowo. 

Normalny zasięg ognia kara- 
binów w początku ubiegłego stu 
lecia wynosił kilkaset metrów, a 
artylerii nie przekraczał paru ki 
lometrów, Dziś ogień artylerii 
sięga na dziesiątki kilometrów, 
a może przekraczać i setkę (np. 
ostrzeliwanie przez niemców Pa 
ryża). Nie ma miejsca, do które- 


PASZPORTY 
i WIZY 


na indywidualne przejazdy 
HANDLOWE, KURACYJNE i 
TURYSTYCZNE 


cent ten jeszcze bardziej się 
zmniejszy. Żeby zilustrować, na 
jak potężne działanie broni pal- 
nej narażał się żołnierz w cza- 
sie wielkiej wojny, przypomnij- 
my, że w niektórych bitwach 
na zachodzie na jeden kiłometr 


W paryskim miesięczniku li- 


cono zwięzły szkic poglądom li 
teratów i pisarzy amerykańskich 
na sprawy europejskie, ściślej 
|zaś mówiąc na sprawy angiel- 
skie, Od czasu Monachium opi- 
nia tych sfer w Ameryce uległa 
naporowi fal sceptycyzmu. R. 
Briffault, pisarz amerykański, 
wydał książkę, w której poddał 
krytyce Anglię, twierdząc m. iQ. 
iż potęga jej jest mitem, iż — jak 
dowodzi tego polityka angielska 
ostatnich dwóch lat — państwo 
to przeżarte jest marazmem sta- 
rości, pożąda sytego, błogiego 
spokoju, zawarło pakt ze śmier- 
cią. Ten 
a 


DO 
FRANCJI 
BELGII 
ANGLII 
WŁOCH 
PALESTYNY 


STANÓW 
ZJEDNOCZONYCH 


Í innych krajów 
europejskich i zamorskich 


sam zarzut stawia i 

Polemiżując z wywodami Brif 
faulta, autor szkicu, R. Biemel, 
zarzuca mu jednostronność i do- 
wolność w wyborze argumen- 
tów. Wśród swoich kontrargu- 
mentów kładzie Biemel nacisk 
na fakty, które — jego zdaniem 
— podważają opinię Briffaulta 
o rzekomej zgrzybiałości Anglii. 


SALA FILHARMONII 


Narutowicza 20, Tel. 213-84. 
Pozost. bilety do nabycia w kasię Fiiharm. 


|Dziś czwsztok; dn. 23 lutego rb 
o godz. 8,45 wiecz, 


załatwia; 


POLTOUR 


Łódź, ul. Traugutta 2. 
TELEFON 120-37 


Przygotowanie zatem moral- 
ie narodu powinno iść w parze 
z przygotowaniem technicznym 
sił zbrojnych. Pod względem 
techniki wojennej stoimy na 
równi z państwami przodujący- 
mi w Europie, ale nie ulega też 


ADONI 


W r. gł. fenomenalny komik j 


| seansów: 


Pocz. 4.6.8. 10 w. 
ERSEPSSZZNI 


Czy Anglia i Francja zawarły paki ze Śmiercią 2 


Co roku w listopadzie. odby- pagandowej o ochotniczej służ- 
Court, targi książkowe Book 
| Fair. W roku ubiegłym jedno- 
cześnie z targami odbywała się 


wystawa  automobilewa. Fre- 
kwencja na targach książko- ropie pisarze amerykańscy nie 
wych nie tylko nie ucierpiała na interesowali się, tak samo zresz- 
skutek otwarcia drugiej wysta*,tą, jak i czytelnicy, sprawami 
wy, ale prześcignęła tamią. Słarego Świata. Obecnie zadają 
53,000 osób zwiedziło targi, pła coraz zęściej pytanie: „Dokąd 
cąc przy tym 1.50 zł. za wejście i zmierza Europa?* 
nabywając przeważnie jeden czy | Zresztą, jak twierdzi autor, sa- 
kiłka egzemplarzy wystawionych mi anglicy w osobach swych pi- 
książek. sarzy przeciwstawiają się pogłą- 
— Nie, niech się pan nie da | dom, w myśl których miano by 
zwieść własnym złudzeniom! — |w nich widzieć defetystów, przy 
pisze Biemel — Anglia żyje! — znając bezstronnie dużą zasługę 
W przeciągu kilku dni 9 drukar- pisarzom amerykańskim w dzie- 
ni londyńskich rzuciło na rynek |le budzenia i uświadamiania o- 
20 miln. egzempi. broszury pro-. 


? pinii. 
CASINO 


P, 4 6. 8. 10 


sze Biemel — jeden z dowodów. 
iż Anglia nie myśli zstępować do 
grobu. 

Zaniepokojeni sytuacją w Eu- 


I 
| 


BOŻYSZCZE KOBIET 


GARY COOPER 


w najnowszym przeboju sezonu 


„PANI Ii COWBO Y“ 


Jedyny Koncert Mistrzowski 


IGNACY FRIEDMAN 


pianista światowej sławy. 


i 


pór w przeprowadzaniu zamie- 
rzeń, niż zapał. Trudno szukać 
wiecznego zapału w żołnierzu. 
który o głodzie, chłodzie i 
wszelkich brakach będzie zmu- 
szony tygodniami i miesiącami 
tkwić w okopach, nękany nieu- 
stannym ogniem i innymi naj- 
bardziej wyrafinowanymi środ- 
kami walki. 


Dlatego po za ideologią woj- 
skową powinniśmy może naj- 
więcej rozwijać karność, mę- 
stwo, pewność siebie, inicjaty- 
wę I wytrwałość, rzetelność i 
ucztiwość, cnoty zresztą tak 


terackim „Micromegas“ poświę-|Wają się w Londynie. w Earls bie wojskowej. To też jest — pi- bardzo potrzebne i w życiu co- 


| dziennym. 


W pokoleniu, które wycho- 
wujemy, powinniśmy je podno- 
sié do największej potęgi. 

Win. 


LAPITOL 


Dziś i dni następnych! 


Pełen czaru i poezji pierwszy 
długometrażowy film koloro- 
wy Walta Disney'a 


“Królewna 


śnieżka” 


Nadprogram: 
. 
Dodatki i kronika 
| PE EA M M MN NK m O EL ay 


Roe ulgowe i bezpłatne nie 
ważne — aż do odwołania 
WODZE SA 0 ROMĘD WA ZE ZE 


Nr. 54 


23. 2, — GŁOS PONANNY — 


1939. 
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Rugowanie żydów z handlu 


Min. Roman oświadczył, że wybitnie antysemickie postulaty 
pos. Machleidy są w trakcie rozpatrywania przez rzad 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ telefonuje: 

Wczorajsza dyskusja budżeto 
wą w sejmie była poświęcona 
budżetowi ministerstwa przemy 
słu i handlu. Jeżeli przy każ- 
dym budżecie można było poru 
szać kwestię żydowską, to już 
przy budżecie ministerstwa 
przemysłu i handlu żaden z 
mówców nie omijał tej kwestii. 

Niektórzy nawet już mówili 
z pamięci. W ciągu kilku mie- 
sięcy urzędowania tego sejmu 
można się już było wyuczyć re- 
cytowania kilku zdań przeciw 
ko żydom, zarzucać im nat- 
miar iniejatywy, lub brak ini 
cjatywy, trzymanie eksportu w 
swych rękach lub brak iniejaty 
wy w dziedzinie eksportu, mo- 
żna było prowadzić krucjatę 
pod różnymi pozorami. 

Najprościej i najtrafniej chy- 
ba określił to poseł BARAŃSKI, 
nazywając to nastawienie „wy 
powiedzenie umowy*. 

Trudno ustalić, komu należy 
się nagroda w tym wyścigu, kto 
kogo pobił w rekordzie zarzu 
tów, w każdym razie stwierdzić 
należy, że nie ebyło się to hez 
inicjatywy kierownika resortu 
który tej dyskusji nadał osobli- 
wy tom. 

Walczono jednocześnie z ka 
pitałem zagranicznym. z 


Przemówienie 
posła Trockenheima 


Po ministrze, którego przemó 
wienie dajemy oddzielnie, za 
brał głos pós. TROCK 
który oświadczył: 

— Nie jest tajemnicą, że ży- 
dowski przemysłowiec czy rze- 
mieślnik jest w stanie produk 
wać swe wyroby po niższej ce- 
nie i. lepiej dostosować się 
swym zarobkiem do możliwości 
sw0jch konsumentów, niż chize 
ścijanin. To samo dotyczy kup- 
ca iego, kierującego sie 
dewizą „mały zysk duży obrót“. 
By więc zwiększyć obroty nasze 
go handlu, nałeży popierać prze 
mysł i handel żydowski, udzie- 
lać im kredytów, z których ko- 
rzystają kupcy nieżydowscy. a 
już napewno nie należy tego 
handlu bojkotować. Gwałty i 
ekscesy, dokonywane na żydach 
przez pewne warstwy nie mogą 
się przyczynić do stworzenia 
niezbędnej dla rozwoju handlu 
ntmesfery spokoju I harmonii. 

Pos. DUDZIŃSKI: A wy chce 
cie grać na tej harmonii... 

Pos. TROGCKENHEIM: — Cy- 
fry statystyczne dowodzą, że w 
miastach, w których handel 
znajduje się wyłącznie w rę- 
kach chrześcijan, przede wszyst 
kim w Poznańskim , ceny arty- 
kułów pierwszej potrzeby 
kształtują się znacznie wyżej, 
niż w miastach. gdzie handel o- 
panowany jest w przeważnej 
mierze przez kupców żydow- 
skich. Nie należy zazdrościć ży- 
dom zysków z tytułu trudnie- 
nia się handlem. Każdy żyd w 
mieście chętnie zamieni swą 
placówkę handlową na skro- 
mną posadę na kolei lub na 
poczcie. 

Dażenie do znalezienia miei- 
sea dla ludności polskiej w han 
dlu nie może być równoznacz- 
ne z rugowaniem z tej dzedzi- 
ny kupców żydowskich. Jest do 
syć miejsca dla wszystkich, ale 
na nieszczęściu i nędzy jednych 
nie można budować nadziei dru 
gich. 

Monopole państwowe oraz 
przedsiębiorstwa państwowe tł- 
prawiają politykę ograniczania 
wolności obrotów ich wyroba- 
mi. 

W dziedzinie handlu konce- 


| 


Z 


p a a A 


sjonowanego wprowadza się ny na bal w żydowskim han- 


drogą uczciwą, prawną, legal- 


społeczeństwą, a także sfer mi- 


specjalną politykę antyżydow-, delku. Czas najwyższy zorgani-| ną, by handel znajdował się w |nisterialnych, za co z tego miei 


ską, niszczy się placówki istnie | zować silny i niezależny własny 
jące od 60 lat, wymawia się u-|przemysł radiowy, zrealizować 
mowy, zawarte przez monopole | pokutujący od 1934 r. pomysł 
z kupcami żydowskimi, udziela | popularnego  radioodbiornika, 
się koncesji ludziom, którzy| odżegnać się od żerującego ka- 
nie posiadają ani kapitału, ani pitału obcego. Cały naród stanie 
iniejatywy, ani kwalifikacji.  |przy ministrze, gdy 'przypuści 
Ministerstwo przemysłu i han | Szturm, żeby zdobyć pozycje dla 
dlu traktuje odmiennie obywa- | narodowego przemysłu radiowe 
teli i odnosi się do nich ze sta-| 80. - 
Postulaty 


ntywiska wyznaniowego. Miej- 

my nadzieję, że polityka mini- pos. Machieida 
PEEN A Pos. MACHLEJD polemizuje 
z twierdzeniem pos. T'rockenhei 


przemys'u radiowego |ma. P. Trockenheim postawił 


zarzuł, że nasze usiłowania una 


Pos. DOBKOWSKI wskazuje, 


rękach polskich — to nieprawo 
ści nie widzę. 

Gdyby żydzi rzeczywiście mie 
li taki talent do handlu, to nasz 
aparat handlowy byłby pierw- 
szym w wymianie towarowej 
świata, Tymczasem jest on bar- 
dzo prymitywny. (Głosy: Naj- 
gorszy). Tymczasem w Skandy- 
nawii, gdzie nie ma żydów, apa 
rat handlowy jest Świetnie zor- 
ganizowany. Doskonałość apara 
tu handlowego jest odwrotnie 
proporcjonalna do odsetku za- 
trudnionych w nim żydów. 
(Głosy: brawo, słusznie — okla- 
ski). (P. Sommerstein: Ale z 


że firmy zagraniczne radiotech- 
niczne zawładnęły naszym ryn- 
kiem i nie pozwoliły rozwinąć 
się zwycięsko młodym placów- 
kom krajowym. Od r. 1930 roz- 
począł sie Okres całkowitej he- 
gemonii Philipsa.  Zawiły sy- 
stem przywilejów prawno - pa- 
tentowych, celnych i t. d. broni 
Philipsa, 
rynku hawet możliwość konku- 


rencji firm amerykańskich, pro | 4-7) 


dukujących znacznie taniej do- 
bre odbiorniki. 

Nasza niezależność, ani obron 
ność nie leży w sferze zaintere- 
sowań Philipsa, ale my musi- 
my zawczasu starać się o to, że 


by nie powiedzieć sobie później: | — 


mądry polak po szkodzie, 


Philips sprawia, że potężna | ne. Dążenie do tego, abyśmy by 
w naszych czasach gałąź gospo| li panami we własnym kraju 


| 


darstwa leży na naszym narodo 
wym ciele jak frak wypożyczo- 


or 
czed 
nest 
usuwafac na naszym drobne ro 


jakiego powodu?) 

Imieniem kupiectwa chrześci 
jańskiego pos. Machlejd przed- 
stawia szereg postulatów, któ- 
rych zrealizowanie jest niezbę- 


siębiorstwa są polskie, 


a 
© „| we przeprowadzały 
ines | tylko z kupcami i przedsiębior- 


sca mówca dziękuje, 


Min. Roman odpowiada 

Jako ostatni w dyskusji za- 
brał głos pan minister Roman, 
który odpowiadał kol. na prze- 
mówienia posłów. 

Na poruszoną przez posła 
Dobkowskiego kwestię pan mi- 
nister odpowiedział, że Philips 
jest międzynarodowym karte- 
lem i działanie przeciwko nje- 
mu nie należy do iugereneji ml- 
nisterstwa, jednak trwają bada- 
nia co do cen lamp. Pan mini- 
ster wierzy, że lampy do 3-lam 
powego aparatu odbiorczego 
nie przekroczą ceny 80 zł. 

W odpowiedzi posłowi Troe- 
kenhcimowi pan minister o0- 
świadczył, że przecież poseł 
Trockenheim był sam pierwszy 


dne da unarodowienia r handlu: z tych, którzy występowali prze 
Należy dążyć, by społeczeństwo | ciwko jednostronnym kartelom. 
polskie wiedziało, jakie przed-| „Ą czyż nie należy rozbić — py 
a jakle| tą minister — tak 
żydowskie. Domagamy się, Dy | nego kartelu, jak monopol han- 
instytucje rządowe i samorządo glu w małych miasteczkach? 
transakcje 


jednestron- 


Wieśniacy muszą chodzić do 
waszych nakładrów i pracować 
À my na te 
postulaty 


jest| posła Mathlejda oświadczył mi 


OKOTU | stwamt chrześcijańskimi (akła-| iako chahmnicy. 
WEG s yr WAI skl). Koniecznym jest zmonto-| nie pozwolimy“. 
pLA S 0 WANIA U i PSE" wanie polskiego hurtu. W odpowiedzi 
1OPAŃ O scb Następnym postulatem 
Not K przydział odpowiednich kontyn | nister, że przeważma część tych 


gentów przywozowych dla kn-| postulatów jest w sładinm reg- 


rodowienia handlu. są niepraw-/! piectwa chrześcijańskiego. Kon-| lizacji. 


cesje monopolowe winny być 


nie może hyć nieprawnym (0- 
klaski). Jeżeli dążymy do tego 


Sprawa 


Pod adresem ukraińców d0- 


oddawane w polskie ręce i t, d.| dał, że wobee nich obowiązuje 
podniesienia handln) deklaracja OZONU, 
spotyka się ze zrozumieniemibec mniejszości słowiańskiej. 


jako wo- 


Potrzebny nam „entuzjazm eksportowy” 


Minister Roman stawia wielkopolan za wzór do naśladowania 


P. minister przemysłu i han- 
dlu Romam w swej mowie, wy- 
głoszonej na wczorajszym posie- 
dzeniu plenarnym sejmu zanali 
zował problematy ogólne swego 
resortu. 

Przede wszystkim podniósł 
potrzebę prowadzenia „narodo- 
wej polityki gospodarczej* 
polityki, opierającej się na zało 
żeniach, zaczerpniętych z lekcji 
własnej historii i wyznaczonych 
przez specyficzne, odrębne wa- 
runki ludnościowe i geopolitycz 
ne Polski, a nie oparte na wzo- 
rach obcych. 

Jako jeden z podstawowych 
celów tej polityki wymienia mi. 
nister Roman dążenie do wcią- 
gnięcia jak najszerszych rzesz 
polskiego narodu do produkcyj 
nych procesów gospodarczych i 
zapobieganie wszelkiemu mar- 
notrawstwu istniejącego poten- 
'jału pracy. Na tej drodze szu- 
kać bowiem należy jedynej mo- 
źliwości likwidacji istniejącego 
hezrobocia i absorbcji coroczne 
go przyrostu ludności. Stąd pro 
ces uprzemysłowienia stanowi, 
zdaniem min. Romana, najistoł- 
niejsze zagadnienie gospodar- 
cze w narodowym systemie poli 
tyki gospodarczej. 


Następnie min. Roman omó- 
wił zagadnienie planowania, 


uży an = miojmy, nia „Entuzjazm 
otrzeba planowania s LL 
zwłaszcza nieodzowna przy eksportowy ą 
wszelkich inwestycjach pań-| Z kolei min. Roman omawiał 


zagadnienie autarkii. 

Następnie, wskazawszy wzrost 
importn, wywołany faktem u- 
przemysławiania się _ krajn, 
zwrócił min. Roman uwagę na 
potrzebę odpowiedniego zwię 
kszenia naszego eksportu i nu 
wyklucza min. Roman ich na-| woływał do „entuzjazmu eks 
rzucanie przez czynnik urzędo-' portowego, zapewniając se 
wy. Konieczne jest dalej poprzej swej strony poparcie wszelkim! 
dzanie wszelkiego planowania, dostępnymi środkami przejawiu 
specjalnymi studiami, każdy ho| jącej sie na tym odcinku inicja- 
wiem plan zbyt pochopnie wpro | tywie. 
wadzony, choćby teoretycznie| Następnie minister omawiał 
słuszny, ale nieliczący się z istot| problemat karteli i zagadnienie 
nym stanem rzeczy, może przy| interwencjonizmu. 
nieść niepowetowane szkody żyj Co do zagadnienia etatyzmu 
ciu gospodarczemu. mówca stwierdził, , że stanowi- 
Gruźlica płuc jest nieubłaganą i corocznie, nie robiąc różnicy dla płci, wiekn 
i stann, kosi miliony ludzi. PRZY ZWALCZANIU CHORÓB PŁUCNYCH, 
BRONCAITU uporczywego, męczącego kaszlu, GRYPY itp. stosują p. p. leka- 
rze „BALSAM TRIKOŁAN* Gąseckicgo, który niatwia wydzielanie się plws- 
ciny, wzmacnia organizm i samopoczucie choszqo oraz powiększa wagę ciata 

i usuwa kaszel. Sprzedają apteki. 


stwowych. Pozytywne owoce te 
go planowania osiągnięto np. 
na odcinku surowcowym, inwe- 
stycji morskich. energetycznych 
oraz na odcinku rozbudowy C. 
O. P. 

Co do powstania planu, to 


Gea a_a 
4 b t È i j 


u p. Prezydenta Rzplitej i Marsz. Śmigłego-Rydza 


Wczoraj o godz, 9 min. 10 ranoj O godz. 10 min. 45 delegacja kom 
z i2-minutowym opóźnieniem, spo-, bałantów niemieckich udała się na 
wodowanym śnieżyca, przybyła na gróh Nieznanego Żołnierza, gdzie 
Dworzec Główny w Warszawie po- złożyła wieniec. Następnie przyje- 
ciągiem z Berlina delegacja komba:' chała do Bełwederu, gdzie o godz. 
tantów niemieckich z prezesem ` 11 złożyła wiązankę kwiatów i zwie 


Konieczność planowego roz-! Międzynarodowego zwiazku komba- | dziła domek magdeburski. 


wiązywania doniosłych zadań 
gospodarczych wynika nie tyl 
ko z odpowiedzialności pań- 
stwa z racji jego roli w kształlo 
waniu gospodarstwa narodowe- 


go, ale wypływa także z potrzeb, 


samej przedsięhiorczości pry- 


watnej, dla której brak wyraź- 


nie wytkniętych kierunków, w 
jakich ma się rozwijać działał: 
ność gospodarcza, stanowi pa 


| tantów (C. I P.) ks. Karolem Edwar | 


O godz. 12 min, 15 delegaci zo- 
dem von Sachsen-Coburg Gotha na stali przyjęci przez p. Marszałka 
czele. Gości powitał na dworcu pre Edwarda Śmigłego-Rydza, 

zes Polskiego związku obrońców | O godz, 13 min. 15 ks. Karol Ed- 
ojczyzny gen. Roman Górecki w o- ward v. Sachsen-Coburg Gotha w 
toczeniu reprezentantów armii czyn towarzystwie ambasadora Rzeszy 
nej oraz związków byłych wojsko: niemieckiej v. Moltke oraz gen. 
wych. Ks. Karolowi Edwardowi to- Romana Góreckiego był przyjety 
warzyszą gan. mjr. Wilhelm Rein- przez p. Prezydenta R. P. Po an- 


'kardt, Gauleiter Schwede-Cohurg, | dieneji p. Prezydent zatrzymał goś- 
| oraz świta, złożona z 8 osób. 


l cì na śniadaniu. 


sko jego pokrywa się z odpowi 
dnim sformułowaniem deklara- 
cji pułk, Koca. 


Mechaniczna obniżka 


Przy omawianiu zagadnienia 
cen przypomina min. Roman, 
że cena nie jest samoistnym 
czynnikiem gospodarczyłn, lecz 
czynnikiem związanym funkcją 
nalnie z szeregiem innych ele-- 
mentów gospodarczych, a na- 
wet pozagospodarczych. Samoa 
więc mechaniczne obniżenie ce- 
ny artykułów przemysłowych, 
gdy nie mamy do czynienia z 
instytucją  monopolową, wie 
prowadzi do skufku, a naw 
gorzej, bo oddziaływa na zanik 
produkcji 1 w rezultacie na 
zwyżkę cen lub konieczność 
sprawadzania towaru z zagram 
ey. 

Musimy zatem taki sposób od 
działywania na ceny stanowczo 
wykluczyć jako antygosnodar- 
czy i nielogiczny, podobnie jak 


nielogiczne byłoby postanowie- 
nie podwyżki cen rolnych, ni« 
oddzdiałfywując na elementy, 


które stanowią przyczynę wi- 
skiego ich pozioma, 


Bez obcych wzorów 


Przechodząc do sprawy akty- 
wizacji elementu polskiego w 
gospodarce, minister stwier- 
dził: 


Uważam za konieczne pod- 
kreślić, że nie potrzebujemy 
szukać obcych wzorów. Wystar 
czy zwrócić uwagę na naszą 
prastara dzielnieę  Wielkopot- 
skę i tam przekonać się, jak 
prawdziwy polak może osią- 
gnąć wysoki poziom jako czło- 
wiek gospodarujący, który przy 
tym, przedostająe się do innych 
naszych dzielnie, służy przykłu 
dem, jak należy pracować", 
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JAK SIĘ ZACHOWA POLSKA 


w razie zaoesirzenia Kkomfliłkcdu wiosłso-firancuskicć0 


RZYM, 22.2. (PAT) — Odjazd 
włoskiego ministra spraw zagranicz 
nych hr Ciano do Warszawy nastą- 
pi w czwartek wieczorem. Ministro 
wi towarzyszyć będą: Ambasador 
Buti, dyrektor spraw europejskich 
i śródziemnomorskich w min. spr. 
zagr., minister hr. Vitetti, dyrektor 
ogólnych spraw politycznych, mini- 
ster Bonareli, dyrektor protokółu 
dyplcmaiycznego, p. Natali, szef se- 
kretariatu ministra oraz dwaj sekre 
tarze osobiści, markiz d'Ajefa i p. 
Belia. 

Tym samym pociągiem wyjeżdża | 
do Warszawy ambasador R. P. przy 
Kwirynale dr, Wieniawa - Dlugo- 
szowski z małżorką. W charakterze 
sekretarza towarzyszyć będzie am: 
basadorowi p. Lasocki, urzędnik 
ambasacy. | 

Ponadto wraz z min. Ciano wy- 
jeżdża do Warszawy zastępca dy- 
rektora do spraw prasy zagranicz: 
nej w ministerstwie kultury ludowej 
radca Nennis, jak również liczna 
grupa dziennikarzy włoskich. Dzien 
nikarzom włoskim towarzyszyć T| 


dzie korespondent rzymski PAT. 
F. Chrzanowski. | 


PARYŻ, 22.2. (Tel. wł.) — Prasa | 
paryska donosi, iż celem wizyty 
włoskiego ministra spraw zagranicz 


nych hr Ciano w Warszawie i te- 
matem jego rozmów będzie próba 
ustalenia, 
POLSKA W RAZIE ZAOSTRZE- 
NIA KONFLIKTU WŁOSKO-FRAN 


JAK SIĘ ZACHOWA | Warszawę sojusz z Francją. 


wie prasa francuska kładzie duży 
nacisk ra pobyt premiera Skład- 
kowskiego w Paryżu i podkreśla 

PARYŻ, 22.2, (Tel. wł.) W związ przy tej sposobności, że małżonka 
ku z wizytą min. Ciano w Warsza- | szefa rzącu polskiego jest francuz- 


CUSKIEGO. Min. Ciano chce wie- 
dzieć jaki obowiązek nakłada na 


ką. Kombinacje prasowe idą tak 
daleko, że po tej wizycie premiera 
oczekują rawet konierencji przed- 
stawicieli sztabu polskiego i iran- 
cuskiego. 


„Wojska włoskie do pana dyspozycji” 


Wymiana depesz między gen. Franco i Mussolinim 


RZYM, 22.2. (PAT) — Gen. Fran | cią sa znakomite oddziały legioni- 
co wysłał do Mussoliniego następu- stów włoskich. Podczas przemarszu 


jacą depeszę: 

„Po zakończeniu kampanii kata- 
lońskiej odbyłem w Barcelonie prze 
gląd armii zwycięskiej, której częś 


| Włoch i ich wodza, Do entuzjastycz 
nych pozdrowień armii hiszpańskiej | rego doznali legioniści włoscy, de-- 


ale swych kolegów włoskich dołą- 
czam moje najlepsze pozdrowienia”. 
tych okrytych chwałą wojsk naród| Mussolini odpowiedział w nastę: 
hiszpański wznosił okrzyki na cześć pujących słowach: 

„Dziękuję panu za zaszczyt, któ- 


bez prezydenta 


Wybory nie dały kwalifikowanej większości 


Krakowski koresp. „Głosu Po 
rannego” teletonuje: 


Na wczorajszym posiedzeniu ra- 
dy miejskiej przystąpiono do wy- 
boru prezydenta, wiceprezydenta i 


"ła p. posła Stańczyka. 


skiego, W głosowaniu uzyskał on | łu nie wzięli. 
29 głosów i 6 kartek białych. tón | 
i endecja w głosowaniu udziału nie kszości Kraków nie ma :iarazie ani 
brali. | prezydenis, ani wiceprezydentów. 

Na wiceprezydenta PPS wysunę- | Dokonano jedynie wyboru 8 ławni- 
Dostał on ków (3 — PPS, 3 — OZN i 1 Stron 


DEDO POPYT WECI RAĘ E | ławników. Na prezydenta PPS wy- 31 głosów i 4 białe kariki. Ozon i  nictwa Narodowego). 
sunęło kandydaturę b. posła Żuław | endecja i w tym głosowaniu udzia- 


w dziedzinie przygotowania do obrony przeciwlotniczej 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rańnego” telefonuje: 

Preruier Składkowski wrócił do 
Warszawy z Paryża, gdzie bawił w 
sprawach prywatnych w związku 
ze stanem zdrowia swej małżonki 
1 w dniu wczorajszym już urzędo- 
wał w sejmie na posiedzeniu ple- 
narnym. 


Budżet min. skarbu | 
w senackiej komisji | 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

W dniu wczorajszym obradowała 
senacka komisja budżetowa nad 
dżetem ministerstwa skarbu, W cza 
sie dyskusji przemawiał pan wice- 
premier Kwiatkowski i wicepremier , 
skarbu Grodyński, Następne posie- , 
dzenie w sobotę, Na porządku dzien 
nym sprawozdanie generalne i usta 
wa skarbowa, 


Proces fabrykanta 
metryk 


WIEDEŃ, 22 2. (PAT). 
W Wiedniu rozpoczął się pro- 
ces przeciw jednemu z adwoka- 
łów, który wraz ze swą sekre- 
tarką oskarżony został © do- 
starczenie żydom fałszywych 
metryk urodzenia. 


Zbiór pokojowych 
przemówień Chamber- 
laina 


LONDYN, 22 2. (PAT). Pre- 
mier Chamberlain wydaje zbiór 
swych przemówień: na temat 
pokoju. Książka ta opublikowa- 
na zostanie w W. Brytanii w 
początku kwietnia. Tytuł książ- 
ki nie został jeszcze ustalony. 


Tragiczny wypadek 


Zary Leander 


BERLIN, 22 2. (Tel. wł). — 
Znana aktorka szwedzka Zarah 
Leander, która bawi stale w 
Berlinie, występując w „Ufie“ 
została ciężko ranna w czasie 
nakręcania filmu. Wskutek nie 
uwagi jednego z robotników, 
kierujących reflektorami, aktor 
ka doznała ciężkiego obrażenia 
twarzy i musiała poddać się o- 
peracji, 


WARSZAWA, 21.2. (PAT) 


—|cze domów mieszkalnych, zgodnie | leży w tym miejscu zwrócić uwagę, 


W Dzienniku Ustaw R, P, nr. 16|z przepisami tego rozporządzenia, | a mianowicie ra to, że niektóre'jed- 


poz. 54, ukazało się rozporządzenie 
rady ministrów z dnia 24 stycznia 
193v r. o obowiązkach osób fizycz 
nych i prawnych oraz władz i in- 
stytucji w dziedzinie przygotowa- 
nia personelu obrony przeciwlotni- 
czej i przeciwgazowej w czasie po- 
koju. 

Jednym z najważniejszych. mo- 
nrentćw jest ustalenie oLowiązków 
jakie ciążą na właścicielach, dzier 
żawcach lub sprawujących zarząd 
zakładów przemysłowych, przed- 
sięborstw bankowych, domów han- 
dlowych towarowych it. p. w 
dziedzinie wyznaczania - perso- 
nelu do organów obrony przeciwlot 
niczej danego zakładu, przyspeso- 
bienia tego personelu do obrony 
przeciwlotniczej oraz pokrywania 
kosztów, związanych z zaopatrze 
niem organów obrony  przeciwiot 
niczej w niezbędny sprzet, środki 
i urządzenia. 


Także i właściciele lub posiada: 


Na TARGI LIPSKIE 
przez BERLIN i WROCŁAW. Wyjazdy indywidualne 


PO7ULARNE WYJAZDY DO ANGLII 
przez Paryż, Brukselę i Holandię „za paszpor- 
tami indywidualnymi 
NA ŚWIĘTA DO PALESTYNY 
Wyjazdy indywidualne i tanie wycieczki. 

Po słońce Południa na M/S Piłsudski 
Indywidualne wyjazdy do Anglii, Belgii, Francji i Włoch 


Indywidualne i rodzinne wyjazdy do Australii, Argentyny. Bra- 
zyli, Boliwii, Kanady i innych krajów europejskich i zamorskich 


P. B. P. „ARGOS” 1434 Traugutta 1 


obowiązani są do pokrywania kosz | nostki rozsiewają nieprawdziwe wia 
tów zaopatczenia w sprzęt, Środki | domości, jakoby rozporządzenie z 
i urządzenia personelu, wyznaczo- | dhia 24 stycznia 1939 r. nie miało 


nego do organów obrony przeciw-| faktycznej mocy obowiązującej, 
gdyż nie zawierając postanowień 


karnych nie daje uprawnień wla- 
dzom do karania tych wszystkich, 
którzy się nie zastosują do odpowied 
tnich nakazów, wydanych na pod- 
stawie tego rozporządzenia. 


PRZECZYSZCZAJĄCE 


ALDOZ. 


W -wiązku z tym wyjaśniamy, 
że sarkeje karne są zawarte w art. 
8 ustawy z dnia 15 marca 1934 r. o 
obronie przeciwlotniczej i przeciw- 
gazowej (Dz. U. R. P. nr, 80, poz, 
742), który stanowi, że „kto wy- 
kracza przeciw  rozporządzeniom, 
wydanym na podstawie art. 5 podle 
ga w drodze administracyjnej karze 
| aresztu do miesięcy 3 lub grzywny 
do 3.000 złotych albo obu tym ka- 
rom łączie”. 


MARKA OCHR [R 


lotniczej i przeciwgazowej tych do- 
| mów oraz przystosowania i zabez- 
pieczenia pomieszczeń do przecho- 
|wywania tego Sprzętu i środków. 

Pstanowienia te są zupełnie jas- 
re i nie wymagają jakichkolwiek 
komentarzy. Na jeden moment na. 


Rezporządzenie rady ministrów 
z dnia 24 stycznia 1939 r. (Dz. U. 
R. P. nr. 10 poz. 54) jest właśnie 
wydane na podstawie art. 5 ustawy 
o obronie przeciwlotniczej i przeciw 
gazowej, a zatem w pełni epatrzo- 
ne sankcjami karnymi, 


Angielskie informacje o 


WIEDEŃ, 22.2. (Tel. wł.) — An- 
gielscy dzieanikarze zostali wezwa- 
ni do urzędu hitlerowskiego, gdzie 
im czyniono wymówki, że szerzą 
panikę na tematy austriackie. 

Koresponienci pisali, iż gauleiter 
Globoenik został zesłany do obozu 
w Dachau, a Klausner, na którego 
pogrzebie, jak pisała prasa był na- 


Wobec braku kwalifikowanej wię | 


| się doroczne walne 


filując przed panem w Barcelonie, 
odzyskanej dla wielkiej i wolnej 
Hiszpanii. Przesyłam panu najser- 
deczniejsze ukłony wraz z zapew. 
nieniem, że legioniści włoscy stoją 
do pańskiej dyspozycji aż do osta- 
tecznego zwycięstwa”. 


Dokąd pojadą 
uc ekin'erzy? 
BARCELONA, 22.2. (PAT) — 
Donoszą tu z Madrytu, że rząd Ne- 
grina za pośrednictwem Prieto, ba- 
wiącego obecnie w Meksyku, zwró 
cił się do rządu meksykańskiego z 
prośbą o zezwolenie na osiedlenie 
się 100 tysięcy hiszpanów w Me- 
ksyku. 


Storpedowany statek 


przez nieznaną łódź 
podwodną 


LONDYN, 22.2. (PAT) — Reuter 
donosi, że ze statku „Pece” otrzy- 
mano wiadomość radiową, iż niezna 
na łódź podwodna storpedowała go 
w odległości 200 mil na południe 
od wysp Azorskich. 
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polityczne w Szanghaju 


SZANGHAJ, 22,2. (Tel, wł). — 
W Szanghaju w dniu dzisiejszym 
znów dokonano trzech mordów po- 
lilyczaych. 

W związku z tym utrzymuje się w 
mieście wersja, że rząd japoński 
zrezygnować ma z utworzenia cen- 
tralnego rządu chińskiego, 


Paragraf aryjski 


w związku lekarzy 
kas chorych 


Warszawski koresp. „Głosu Po: 
rannego” telefonuje: 

W najbliższych dniach odbędzie 
zgromadzenie 
związku lekarzy ubezpieczalni spo. 
łecznych. 

Do związku tego należy 500 łe- 
karzy, w tym 85 żydów. 

Zapowiedziane zebranie jest nle- 
zmiernie interesujące z tego wzglę: 
du, że ma na nim być rozpatrzony 
wniosek o zmianę statutu związku, 
polegającą na wprowadzeniu „pa- 
ragrafu aryjskiego”. i 


Co sie dzieje w Wiedniu? 


samobójstwie Klausnera 


i aresztowaniach 
wet Hitler osobiście, odebrał sobie 


życie, że we Wiedniu ostatnio za- 
aresztowano 123 wybitnych hitle- 
rowców za wyraźne objawy nieza- 
dowolenia. Korespondentom oświad 
czono, że te wszystkie informacje 
są nieścisłe i że na przyszłość win- 
ni powstrzymywać się od takiego 
oświetlania faktów, 


IPO SLONCE POLUDNIA 


od 7 do BO.IW. 


zł. S60©.— 


Zapisy i informacje: Waśoms-Litsjlook, Piolrkkowsiia 65, tel. 170-70 
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Pierwsza konferencja żydów z arabami 


Wobec diametralnie sprzecznych stanowisk obu stron nie ma 


LONDYN. 2211. (Tel. wł.) — 
Bezpłodne dyskusje, w których 
gubi się od dwuch tygodni kon- 
ferencja palestyńska, wejdą ju- 
du — jak się zdaje — w nową 


Stan obecny, który równa się 
całkowitemu impasowi, zakoń- 
czy słę i albo znajdzie się jaka- 
kolwiek możliwość kompromi- 


nadziei na osiągniecie kompromisu 


posiedzenia tego nie należy trak| Istnieje jednak bardzo mała 
tować bynajmniej jako dowodu, nadzieja, aby znaleźć jakąkol- 
że konferencja weszła obecnie wiek płaszczyznę porozumienia 
na lepsze tory. Przeciwnie, wy- między żydami a arabami. 

daje się, że jest to ostatnia pró-| Stanowiska zajmowane przez 
iba uniknięcia oficjalnego stwier- obie strony w sprawie imigracji 
dzenia niepowodzenia konferen- żydowskiej do Palestyny są tak 
eji. s diametralnie sprzeczne, iż trud- 
| Charakterystyczną jest rzeczą, no sobie wyobrazić ich pogodze- 
że arahowie palestyńscy w posie nie. 


su między arabami i żydami, al- dzeniu jutrzejszym udziału nie 
bo też rząd narzuci swe własne biorą, ohstając przy swym sta- 
kompromisowe rozwiązanie. nowisku nie uznawania Agencji 
W dniu jutrzejszym przed po- Żydowskiej do spraw Palestyny 
łądniem nastąpi również pierw- jako ciała, powołanego do repre- 
sze, a może i ostatnie spotkanie zentowania interesów żydów pa- 
żyć oe Arek 4 0h lestyńskieh. 
siedzibie obrad konferencji| Ze strony brytyjskiej 
palestyńskiej w pałacu św. Ja:|czono zresztą ofiejalnie, 


zazna- 
że zgo- 
kóba odbędzie się nieoficjalne i 'dy poszczególnych delegatów E. 
nieohowiązujące posiedzenie, W. gjptu i Iraku oraz ewentualnie 
którym wezmą udział ze strony Sąudii na udział w jutrzejszym 
arabów niektórzy delegaci Egip- [nieobowiązującym _ nieoficjal- 
tu i Iraku, a może także Saudi s nym posiedzeniu nie należy in- 
ze strony zaś „żydowskiej dr. terpretować w tym sensie, że te 
IWeizman i trzej lub czterej] inni delegacje sąsiadujących z Pale- 
jego koledzy. . , |styną państw arabskich uznały 
Posiedzenie to odbędzie się | Agencję Żydowską lub w jakim- 
pod przewodnictwem min. Mac kołwiek stopniu odbiegły od sta- 
Donalda i przy udziale lorda Ha-| nowiska, zajmowanego przez 
lifaxa i wiceministra Butlera. -— | zwolenników muftiego. 
IW brytyjskich kołach oficjal- Delegaci państw arabskich 


| Co się tyczy stanowiska rządu 
brytyjskiego, to coraz wyraźniej- 
szą rzeczą staje się, że W. Bry- 
(tania będzie musiała udzielić spe 
cjalnej uwagi rozważaniom na- 
tury strategicznej i z tego wzglę- 
du w ewentualnych swoich pro- 
pozycjach rozwiązania impasu 
będzie musiała zadecydować ra- 
czej na korzyść arabów aniżeli 


ina korzyść żydów. 


Kuzyn Naszaszibiego 
postrzelony 


JEROZOLIMA, 22.II (PAT.)— 

W pobliżu bramy Heroda dzi- 
siaj rano został postrzelony Fun 
di Naszaszibi, kuzyn Ragheb Be- 
‘ja Naszaszibi, przywódcy stron- 
nictwa arabskiego obrony, bio- 
rącego udział w rozmowach łon- 


Oto opinia wszystkich gospo- 
dyń o mydle Jeleń Schichł. 
Jest ono rzeczywiście czyste, 
wydajne i bez trudu usuwa 
wszelki brud, chroniąc przy 
tym bieliznę. 


nych podkreślają z naciskiem, że 


Hitler odzwyczaja 
wiedeńczyków od mięsa 


WIEDEŃ, 22 2. (PAT). W ce- 
Ja odzwyczajenia wiedeńczy- 
ków dokonsumowania ulubione 
go przez nich mięsa, a skłonie- 
nia ich do spożywania ryb, za- 
łożono w Wiedniu 60 filii nie- 
mieckiego towarzystwa handlu 
rybami morskimi. 


Chłopi uciekają 
do miast 


DREZNO, 22 2. W Dreźnie 
zakończył swe obrady Ś-ty o- 


chcą przez jutrzejszy udział w, dyńskich. Stronnictwo to sprze- 
naradzie jedynie wykazać swą ciwiające się zbrojnemu powsta- 
dobrą wolę wohbce niestrudzo- niu, a przede wszystkim jego 
nych wysiłków min. Mac Donal- przywódcy, byli wielokrotnie 
da znalezienia kompromisowego | przedmiotem ataków ze strony 


P 


wyjścia z obecnego impasu. 


terorystów arabskich. 


CHT 


AN 


protokuł o przystąpieniu do paktu antykominternowskiego 


Teleki oświadczył, że program jego jest identyczny z programem |Imredy'ego 


BUDAPESZT, 22 2. (PAT). -— 


kręgowy zjazd chłopski. Stwier-. podnisanie protokółu o przystą 


dzono tam, że położenie ludno- | 


ści rolniczej w Niemczech jest 
niesłychanie ciężkie, gdyż praca 
na roli odbywa się w skropnie 
wyczerpujących warunkach, a 
dzień roboczy trwa przeciętnie 
od 14 do 16 godzin. Toteż odby 
wa się gwałtowna ucieczka do 
miast elementu chłopskiego, a 
na jego miejsce Niemcy zniuszo 
ne są sprowadzać robotników z 
zewnątrz. 


Porażki 
- naszych tenisistów 


NICEA, 22.2.H (PAT) — W śro- 
då na międzynarodowym turnieju 
tenisowym w Beaulieu wszyscy pol 
scy tenisiści ponieśli porażki. 

W grze pojedyńczej panów Tio- 


czyński w trzeciej turze przegrał 


ze Swołem (Holandia) 4:6, 1:6. 

W grze pojedyńczej pań Siodów- 
na została wyeliminowana przez 
Weiwers 0:6, 0:6. 

W grze podwójnej panów para 
Tłoczyński — Baworowski przegra 


ła z parą Schaff — Belaford 1:6, 2:6 | 


Siodówna walczy jeszcze w grze 
podwójnej pań i mieszanej. 


Awanse jako nagroda 
za zwycięstwa w Zako- 
panem 


BERLIN, 22.2. (PAT) — Nie- 
miec Lantschner, zwycięzca biegu 


pieniu Węgier do paktu anty- 
| kominternowskiego odbędzie 
isię w piątek o godz. 11 w mini- 
jsterstwie spraw zagranicznych. 
Podpisania dekonają: węgierski 
minister spraw zagranicznych, 
hr. Csaky, poseł niemiecki von 
Erdmannsdorff, poseł japoński 
Matsu-Miya i charge d'affaires 
młoski Formentini. 


BUDAPESZT, 22 2. (PAT). — 
Premier Teleki wygłosił w iz- 
bia niższej z okazji przedstawie 
pia się nowego rządu expose, w 
którym raz jeszcze stwierdził z 
całą stanowczością, że program 
jego jest identyezny «z progra: 
mem rządu poprzedniego zarów 
no w dziedzinie polityki we- 
wnętrznej, jak i zagranicznej. 

Przedłożono parlamentowi 


stii żydowskiej oraz reformy a-| 


grarnej, nie stracą swej aktuał- 
ności. Urzeczywistnienie ustawo 
dawstwa żydowskiego jest pro- 
cesem bolesnym, nie może być 
jednak zaniechane ze względu 
na konieczność utrzymania cha- 
rakteru etnicznego narodu. 

Nikt jednak zarówno wewnątrz 
kraju, jak i zagranicą, nie po- 
winien sądzić, że ustawy te z0- 


projekty ustaw, dotyczące kwe- | stały wydane pod presją zagra- 


Żydzi z obozu w Zbąszyniu 


wracają do Rzeszy, aby do 31 lipca zlikwidować swe interesy 


BERLIN, 22 2. (Tet. wł.). —] także ubiegać o pozwolenie na 


Wczoraj przybyła zu z Polski 
pierwsza partia żydów, wydało 
nych z Niemiec w październi- 
ku, którym zezwolono na po- 
wrót dla zlikwidowania mienia. 

Pozwolenie wjazdu otrzymali 
oni od komisji mieszanej pol- 
sko - niemieckiej, urzędującej 
,w Nowym Zbąszyniu. 

Do 31 lipca żydzi muszą u- 
kończyć likwidację swych inte- 
|resów. Do tego czasu będą się 


t 
i 
i 
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AMSTERDAM, 22.2, (ŻAT) — 


wjazd do Polski członkowie ro- 
dzin wydalenych żydów, którzy 
utracili obywatelstwo, w liczbie 
około 16.000. 


Władze niemieckie spodziewa 
ia sie, ze do sierpnia w Niem- 
czech nie zostanie więcej niż 
6—8 tysięcy żydów z Paski, 
którym władze polskie odebra- 
iv obywatelstwo. 


* 


Ksieżna Juliana pomaga 


rodzinie żydowskiej na Węgrzech 


I że jego jedyna córeczka przyszła na 


zjazdowego FIS w Zakopanem Oraz Księżna następczyni tronu Juliana świat w tym samym dniu, co księż: 
Josef Bradl, zwyc'ęzca otwartego otrzymała list od mieszkańca De- na Beatrice, 


konkursu skoków FIS w Zakopa- preczyna żyda, Alojzego Sieglrieda, ! 


Księżna Juliana przesłała dla ro 


nem, są członkami SA w grupie kóry prosi księżnę o udzielenie dziny Siegfrieda trzy karty okręto 


alpejskiej. 

W nagrodę za wymienione wyżej 
zwycięstwa w Zakopanem szef szta 
bu Lutze zarządził awans w sluż- 
bie SA obu świetnych narciarzy 
niemieckich, 


mu pomocy do wyemigrowania do 
którejś z posiadłości holenderskich, 
jako że stracił posadę i nie ma wi: 
doków na żaalczienie innej pracy. 
Siegfried dodaf, że pozwala sobie 
| zwrócić z tą prośbą z uwagi na to, 


wè da Indii Holenderskich i czek 
na 600 guldenów, prosząc Siegfrie- 
da, aby w drodze do Indii odwiedził 
w Hadze księżnę, która chce poznać 
jego córeczkę. 

| 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go* telcfonuje: 

W bieżącym tygodniu minął 
termin składania podań do de- 
tegafury dia spraw uchodźców 
z Rzeszy niemieckiej w Nowym 
Tomyślu. Zgłosiło się 2 umożli- 


niczną, Węgry uznały już przed 
20 laty konieczność uregulowa- 
nia zagadnienia żydowskiego, 
tymbardziej, że na Węgrzech 
liczba żydów jest stosunkowo 
znaczna. 

Skomplikowane to zagadnienie 
musi więc być, z uwagi na nie- 
złomną wolę całego narodu, w 
najbliższym czasie załatwione. 

Przechodząc następnie do za- 
gadnienia polityki zagranicznej, 
premier Teleki. oświadczył, że 
siła węgierskiej polityki zagra- 
nicznej polega na jej niezmien- 
ności i ciągłości. W dążności 
do utrzymania pokoju — dodał 
premier Teleki — Opieramy się 
ua osi Rzym — Berlin, pamięta 
jąc na zawsze, że nazwiska Hi- 
ilera i Mussoliniego zapisały 
się w historii Węgier. 


Nasza przyjaźń z Polską — 
mówił premier — jest rzeczywi- 
słością polityczną, nie wymaga- 
jącą żadnej motywacji i stano- 
wi podstawowy czynnik kom- 


| 


wienie wyjazdu do Niemiec 10 cepcji wegierskiej polityki za- 
tys, osób. | granicznej. 
-ÅÁ— N JE 1 


Pierwsze pertraktacje handlowe 


z Sowietami po 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ telefonu je: 

Sowieckie przedstawiciejstwo 
handlowe w Polsce t. zw. Torg- 
predstwo podjęło już pierwsze 
pertraktacje w sprawie wię- 
kszych zakupów towarowych. 


Prowadzone są obecnie roko- 


wania na dostawę do Sowietów 
z Polski ciężkich wyrobów nią 
nych, jak brezenłów, tkanin Øo- 
pomowych i t d. Ma być rów- 
tież zawarta transakcja z na- 
szymi fabrykami materiałów 
piśmiennych na dostawę rozma 
itych artykułów, przezmaczo- 


zatarciu układu 


nych dla sowieckich instytucji. 
Dotyczy to m. in. większych 
transportów tasiem do maszym 
|do pisania, kalki i artykułów 
biurowych. 

Poza tym zamołować należy. 
liż wkrótce udaje się do Mo- 
,skwy prezes polskiego przemy- 
| słu garbarskiego p. Pfeiffer, ée- 
,lem przeprowadzenia rozmów 
w sprawie ceksporlu z, Polski 
| skór padeszwowych i chromo- 
| wych, w zamian za co Sowiety 
| mają importować do Polski su- 
| owe skóry futrzane. 
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Minister Poniatowski 
w Bryskach 


W ub. niedzielę odbyło się, jak 
donosiliśmy, uroczyste otwarcie n- 
niwersytetu wiejskiego w Bryskach 
Na uroczystość tę przybył p. min. 
Poniatowski, którego widzimy na 
zdjęciu w towarzystwie p. wojewo- 
dy Józewskiego. 


Prasa zagraniczna donosi © wy- 
jeździe do Moskwy przedstawiciela 


działu społeczno - gospodarczego 
niemieckiego M. S. Z., dr. Schno- 
rera. 


Cel wyjazdu wysłannika Trzeciej 
Rzeszy, to omówienie z czynnika- 
mi moskiewskimi możliwości rozwo 
ju niemiecko - sowieckich stosun- 
ków gospodarczych. 

Wyraz „Schnorer” znaczy po 
rfemiecku natrętny żebrak. 


* 

Zly Culbertson, który rozgrywA 
obecnie partię mistrzowską w Cle- 
veland, wypowiedział kilka aforyz- 
mów bridge'owo - politycznych. 

— Bridge jest najlepszym przepę- 
dzeniem czasu... równie dobrym, jak 
miłość, ale trwa dłużej. 

— Byłoby pożądane, aby zatargi 
międzynarodowe rozgrywały się 
przy stoliku bridge'owym, gdzie 
partnerzy rzucają sobie wyzwanie, 
ale nie biosą się za czuby. 


„Dziennik Powszechny” pisze: 

„W Łodzi i okręgu łódzkim, w 
kolejach, na ulicach, na drogach i 
urzędach pogztowych widzi się nie- 
ustannie ludzi, witających się „u- 
klonem Rapaporta” (podniesieniem 
dioni) + sakramentalnymi słowa: 
„ajlitla”, Jest to charakterystycz: 
ne zwłaszcza dla górnych dzielnic 
Łodzi, gdzie zdumiewa ilość mło- 
dzieńców, poubieranych w wysokie 
buty, czarne spodnie i czarne, aksa- 
mitne bolera. W klapie znaczki, 
broń Boże swatyka, jakieś młotecz- 
ki, kółeczka, 

Okręg łódzki zwany jest przez 
Sitleroweów, podobnie jak Gau Ber- 
lin, Gau Danzig — Gau Stadt Lodz. 
Ten gau ma oczywiście swego lei- 
iera (kierownika), którym jest nie- 
jaki pan Eugen Nippe”. 

(„Ajlitła” w żargonie łódzkich 
niemców znaczy „Heil Hitler”). 
0%4++0500>DR0000602636 


BIBLIOTEKA 
im. B, BOROCHOWA 
Zachodnia 59, tel. 191-50 

urządza w piątek, dn. 24 lutego 
ć godz. 8.30 wiecz. jedyne abona- 
1uentowe przedstawienie w teatrze 
Polskim, ul. Cegielniana 27, w nie- 
bywałej komedii Devala w 3-ch 
aktach p. t. „Subretki”. W roli ty- 
tułowej wystąpi ulubienica Łodzi 
stefania Jarkowska. 

Bilety do nabycia w hiblietece 
im. B. Borochówa codziennie od 
godz 10-ej rana do ?ej i od 4 po 
poł do 10-ej wiecz. 


` 


Rzym, w łutym. 

W. Watykanie, zazwyczaj tak 
spokojnym, panuje niezwykły 
ruch. Plac św. Damazego, gdzie 
przechodniów zwykle można po- 
liczyć na palcach, stał się pua- 
ktem, na którym krzyżują się 
nieustannie długie, po cichu ja- 
dące samochody kardynałów i 
trzęsące się ciężarówki. 

Conclave otwarte będzie tŁ 
marca i dlatego mało jest czasu 
na stworzenie pomieszczeń na 
272 osoby. 


Kto będzie zamknięty? 


Na tych 272 conclavistów 
składają się: 62 kardynałów (o 
ile kardynał Poggiani, cierpiący 
na cukrzycę, będzie mógł opuś- 
cić swoje mieszkanie), 62 sekre- 
tarzy, 62 służących, 24 osoby 
służby, 10 inżynierów, lekarzy, 
aptekarzy i pielęgniarzy, 4 urzęd 
ników cenzury, 48 oficerów ce- 
remoniariuszy i in. 

Aby robotnicy, których druży 
ny bezustannie zmieniają się, 
mogli szybciej pracować, opróż- 
niono całkowicie wszystkie ubi- 
kacje. Wszyscy, mieszkający w 
obrębie przyszłego conclave, 
musieli opuścić swe mieszkania. 
Prałat Vigone, tajny jałmużnik, 
przeniósł się do budynku św. 
Marty, pozostawiając jednak 
swe meble. Mieszkanie jego bę: 
dzie stanowiła trzy „cele* dla 
kardynałów, z których każda bę 
dzie miała trzy pokoje: dla kar- 
dynała, jego sekretarza i służące 
go. Również eksmitowano gwar- 
dię szlachecką, która będzie obo 
zowała w słynnych „stanzach* 
Rafaela. Posterunek komendy in 
stalowany jest w sali Heliodora. 
Także żandarmeria papieska zo- 
stała ewakuowana, a pułkownik 
Mandato przeniósł się do budyn- 
ku, w którym znajduje się depar 


J3-miesięczne conclave 


Pomimo nacisku kardynałowie nie mogli się zdecydować 


Sądząc według niektórych da 
nych następca Piusa XI wybra- 
ny będzie dość szybko — możli- 
we, że już w ciągu pierwszych 
dni conclave. W każdym razie 
| kardynałowie nie zamierzają na 
radzać się przez 33 miesiące, 
| jak to miało miejsce po śmierci 
papieża Klemensa IV w 1268 r. 
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tament finansowy. 

Dwóch kardynałów, mieszka- 
jących w obrębie conclave, nie 
usunięto. Jednym jest kardynał 
Mariani, zajmujący pokoje na 
drugim piętrze, który jest mini- 
strem skarbu stolicy Świętej i 
który do siebie zabiera dwóch 
kolegów. W tej właśnie celi 
mieszkał w 1922 roku kardynał 
Ratti. 

Jedynie kardynał Paccelli, o- 
becna głowa kościoła, zachowa 
swoje mieszkanie bez żadnego 
współlokatora. Zajmuje on sta- 
nowisko wielce uprzywilejowa- 
ne i cieszy się w Rzymie szcze- 
gólnym poważaniem: 


Obok łoża śmierci 
Piusa XI. 


Wszędzie indziej dzielą sale 
Watykanu na cztery, sześć lub 
osiem części; nawet zużyte będą 
na ten cel prywalne apartamen- 
ty papieża; aczkolwiek są to ma- 
łe pokoje, w których ledwo mic- 
ścił się Pius XI ze swoim otocze- 
niem, prałatami Velninim i Con 


KINO 


EUROPA powtórzenie 
RZEET=" premiery ! 


WALLACE 


BEERY 


w swoje| najnowszej, potężnej 
kreacji w filmie p. t. 


PORT SIEDMIU 
MÓRZ 


Conclave, składające się z 17 
kardynałów, zebrało się wtedy 
w mieście Viterbo, w odległości 
94 kilometrów od Rzymu. Sytu- 
acja międzynarodowa była nie- 
słychanie trudna. Pochód krzy- 
żowy, przedsięwzięty przez Kle- 
mensa IX, skończył się katastro 
fą. Ludwik Święty zmarł pod- 


Budżet zwyczajny czy nadzwyczajny 


Powinniśmy w naszym życiu co 
dziennym kierować się jakimś pla- 
nem. Odnosi się to również do obro 
tu gotówki, którą zarabiamy, gdyż 
niejednokrotnie bywamy nieopatrz 
ni i lekkomyślni. Każdy w zasadzie 
powinien żyć według pewnego bu- 
dżetu, uwzględniającego wpływy 
normalne i dodatkowe i dzielącego 
wydatki na niezbędne i na takie,- 
które można czynić po zaspokojeniu 
normalnych potrzeb. Jakże w ta- 
kim budżecie człowieka, gospoda- 
rującego racjonalnie, który dla nas 
powinien być normą, przedstawiają 
się wydatki na loterię i wpływy 
z loterii? 

Wydatek aa loterię, to cena le- 
su. Oczywiście pokrycie jej może 
nastąpić po "zaspokojeniu niezbęd- 
rych potrzeb, ale cena ta jest tak 
niska, że każdego stać na ten fi- 
nansowy wysiłek. Wystarczy w bu- 
dżecie potrzeb dalszych poczynić 
drobne skreślenia, aby uzyskać od- 
pewiednią kwotę. 

Ewentualna wygrana  loteryjna 
stancwi możliwe dopelnienie na- 
szych normalnych wpływów. Postą- 
pilibyśmy nieostrożnie, gdybyśmy 
na loterię, jako na  rozdawczymię 
fortuny, zrzucili tro 
jenie jakiejś pozycji naszego nor- 
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mâlnėgòð budżetu i pocieszali się 
tym, że los zrobi za nas ta, czego 
my zrobić nie chczmy, lub nie umie- 
my. 

Gdy tak nostawimy sprawę, to 
ani samo kupno losu, ani nasz sto- 
sunek do niego w niczym nie pod- 
ważą naszych zasad, przewidują- 
cych oszczędną gospodarkę, Dajemy 
sobie radę saini, a lcteria jest przy 
jacićcłką, która od czasu do czasu 
przychodzi nam z nadprogramową 
jomocą. Gdy nastąpi ten szczęśli- 
wy wypadek, możemy rozszerzyć 
nasz budżet nadzwyczajny, powięk- 
szyć nasze oszczędności, uprzyjem- 
nić sobie i urozmaicić życie. 


fallonierim i służącym Malvesti- 
li, zajęte one będą przez pięciu 
kardynałów. Nietknięle pozosta- 
wia się gabinet, kaplicę i sypial- 
nię Piusa XI, I tak jeden kardy- 
nał będzie spał w odległości kil- 
ku metrów od żelaznego łóżka, 
na którym przed kilku dniami 
wydał ostatnie tchnienie Pius XI. 
Kto wie? Może tam już pozosta- 
nie. Pius XI po wybraniu go na 
papieża, zatrzymał jako skrom- 
ne mieszkanie dla siebie, trzy ma 
łe pokoje, które los przydzielił 
mu jako kardynałowi podczas 
conclave. 


Cielęcina 
i mączne potrawy 


Najtrudniejszą jest sprawa wy 
żywienia przez okres kilku dni 
blisko 300 osób. Buduje się więc 
dwie kuchnie wewnątrz konkla 
we. Montuje się wielkie piece i 
rury o przekroju 30 centyme- 
trów, które wychodzą na podwó 
rza jako kominy. Wydrąża się 
mury, przebija powały. słowem 
panuje nieopisany zamęt w po- 
kojach Sykstusa Piątego. gdzie 
zapach starego pałacu ustąpił 
woni świeżego wapna i cementu. 

Równocześnie z kuchniami n- 
rządza się pięć refektarzy dla 
konklawistów, straży, urzędni- 
ków, służby i kardynałów, Ci o- 
statni będą jadali na sali „„para- 
menti“, gdzie biskupi ubierają 
się przed wielkimi ceremoniami 
w bazylice św. Piotra i która słu 
ży także jako sala jadalna przy 
oficjalnych przyjęciach i z tego 
powodu posiada już swoją włas 
ną kuchnię. 


Spis potraw znany już jest z 
góry: potrawy mączne i cielęci- 
na, cielęcina i potrawy mączne 
we wszelkich postaciach. Dowóz 
żywności załatwia ekonomat mia 


czas pochodu w Tunisie. Jego 
svn, Filip III, przybył z resztka- 
mi swojej armii do Włoch i w 
towarzystwie króla Sycylii udał 
się do Viterbo, żądając, aby con 
clave jak najszybciej wybrało 
nową głowę kościoła katolickie- 
go, ponieważ bezkrólewie na sto 
licy św. Piotra groziło poważny 
mi komplikacjami. 

Ale kardynałowie jąkoś w ża- 
den sposób nie mogli się poro- 
zumieć. Codziennie głosowali, 
ale ani jedno głosowanie nie da- 
wało potrzebnego rezultatu. — 
Tak minęły dwa lata. Ludność 
oburzyła się i pewnego piękne- 
go dnia zamurowała wszystkie 
wyjścia z pałacu, w którym za- 
siadało conclave. Od tej chwili 
przyjął się zwyczaj. że członko- 
wie conelave nie mogą opusz- 

| czać swej siedziby, aż do chwili 

wybrania nowego papieża i ży- 
ją w całkowitej izolacji ad ota- 
czającego świata, 

Ale w Viterbo ten krok lud- 
ności również nie poskutkował. 
Mijały miesiące. — Mieszkańcy 


rzygotowania do conclave 


Praca w Watykanie trwa dniem i noca 


sła watykańskiego, zręcznie pro- 
wadzony przez chevaliera Calo- 
lę. 

Inną trudnością, na jaką natra 
fiają organizatorzy jest ulokowa 
nie ołtarzy. Trzeba ich przygo- 
tować na 200 mszy każdego po- 
ranku. Coprawda wiele aparta- 
mentów posiada już swoje ołta- 
rze. Ale stwąrzono specjalną ka 
plicę z 20 ołtarzami, przerabiając 
w tym celu słynną salę Chiaro- 
scuri. 


Komunikacja ze światem ze- 
wnętrznym będzie się odbywała 
pod ścisłym nadzorem przy po- 
mocy dużych wind, które znajdu 
ją się w budowie. Jedna dla ko- 
respondencji, druga dla dostawy 
żywności. 

Ale conclave będzie szczegól: 
nie ściśle przestrzegane. Kardy- 
nałowie po raz pierwszy posta- 
nowili: 1. Wszystkie okna, wy” 


Przy bólach głowy i zawrotach, wy- 
wołanych przez zaparcie stolca, należy 
używać wieczorem i rano na czczo poł 
szklanki naturalnej wody gorzkiej 
Franciszka-Józcia  Zapyt. Wasz. lek. 


chodzące na zewnątrz, będą 
plombowane, 2. To samo odnosi 
się do okiennic. 3. Tam, gdzie 
nie ma okiennic, okna będą za- 
kryte nieprzezroczystą zasłoną. 

Zresztą nie chodzi tylko o za. 
pewnienie tajemnicy w konkla- 
we, ale także o tajemnicę na ze- 
wnątrz, t, zn. o przeszkodzenie, 
aby sygnały optyczne nie poucza 
ły dziennikarzy o przebiegu gło 
sowań, aby imię nowego papie- 
ża nie wyszło na jaw, zanim nie 
będzie oficjalnie ogłoszone przez 
kardynała  Mercattiego z ze- 
wnętrznego balkonu, wychodzą- 
cego na plac św. Piotra i przez 
ojca Chocorci przez radio waty- 
kańskie. 

(Wszystkie te kwestie są bada 
ne przez kongregacje, które kar- 
dynałowie odbywają każdego pa 
ranku. (W ten sposób po dwu- 
dniowej dyskusji uregulowali 
sposób wypuszczenia specjal- 
nej emisji znaczków pocztowych, 
Pierwsza, obecnie wydana przez 
miasto watykańskie, obejmuje 
wartości 5, 10, 20, 25, 30 i 75 cen 
tymów z nadrukiem: „Sede Va- 
cante 1939" (Wakujący tròn 
1939*); będzie wydrukowanych 
150.000 kompletnych kolekcji o- 
prócz oddzielnej emisji 300.000 
sztuk znaczków wartości 25 cen 
tymów. Całe tomy listów poleco 
nych nadchodzą do Watykanu z 
zamówieniami na te wyjątkowe 
znaczki oraz na monety srebrne 
pięcio i dziesięcio-złotowe, które 
będą wybite równocześnie z trze 
ma medalami na pamiątkę con- 
clave. — Modele tych medali, 
przedstawiających kardynała ka 
merlenga, gubernatora miasta i 
kustosza, zostały przez kardyna- 
ła Paccelliego aprobowane. Me- 
dale wybite będą w złocie, sre- 
brze i bronzie. H. G. 


- - 14 
Jakie mydła używać? 
Przy defektach skóry zaleca się my- 
dła lecznicze, które dzięki zawartości 
specjalnych leków obok działania ko- 
smetycznego mają również działanie 
lecznicze. Mydła takie Lab. Chem, 


Wielka wygrana może wpłynąć i| miasta zastosowali do kardyna- |Farm. M. Malinowskiego wyrabia w 25 


na nasz normalny budżet, który jest 
ekonomicznym wyrazem naszego 
życia. Wtedy rozszerzamy podsta- 
wy tego życia, opieramy sam budżet 
na innej platformie. Dzięki pomocy 
loterii tworzymy sobie, nowy teren 
działalności, który zkolci otwiera 
dalej jeszcze sięgające możliwości, 

Wygrać może tylko ten, który 
gra. A że dzisiaj zaczyna się ciąg- 
nienie do I «lasy Loterii Klasowej, 
więc najwyższy czas, aby zdążyć 
jeszcze i wziąć udział w rozgrywce 


ę o zaspoko- | o uśmiech Fortuny. 


iłów .reżym głodowy*: zlikwido 
wali im gorące potrawy oraz wi 
no, podając jedynie chlebi wo- 
(dẹ. Gdy'i to nie pomogło zaczę 
to rozbierać dach pałacu. 
dynałowie znaleźli się pod go- 


|łym niebem, na 


zza oZ Aż RAR AR REŻ 


- | trądziku 
Kar. | lub Siarkowe łącznie z Marmurowym. 


odcieniach. Przy tak zwanej „brudnej“ 
cerze wysłarczy używać Mydło Mar- 
murowe o konsystencji pasty i przy- 
jemnym zapachu. Przy wytryskach i 
stosujmy mydła Ichtiolowe 


Sposób użycia następujący: namydla 
my miejsca pokryte trądzikiem my- 


deszczu... — |dłem ichtiolowym lub Siarkowym, na- 


Dwóch z pośród nich zachoro- stępnie biorąc odrobinę mydła Marmu- 


| wało. ale pozostałych 15 zasia- 
dało nadal. 

Wreszcie po upływie 2 lat i 9 
miesięcy i 2 dni wybrano nowe- 
|go papieża — skromnego arcy-| 
|giakona z Liege, który wszedł 
do historii, jako Grzegorz X. 


rowego zwilżamy wodą gorącą i ma- 
sujemy brzuszcami palców przez 1 — 2 
minuty. 

Po takim zabiegu zaleca się wytrzeć 
spirytpsem Salicylowym i wetrzeć od- 
robinę Kremu Lanolinowego lub Spor- 
towego i lekko przypudrować Pudrem 
Hygienicznym Lab. Chem. Farm. M. 
Malinowskiego. 
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23. 2. — GŁOS PORANNY — 1939. 


Dramatyczne sceny na cmentarzu 


w czasie pogrzebu młodej kobiety, wysiedlonej -z Niemiec 


Duże poruszenie wśród uchodź | miec przybyła do Łodzi i została 


ców z Niemiec, przebywających 
w Łodzi, wywołała tragedia ich 
towarzyszki niedoli — 22-letniej 
Loty NUDELTREGER z Lipska. 

P. Lota Nudeltreger, młoda 
mężatka po wysiedleniu z Nie- 
pc | 


ulokowana w „Uzdrowisku* w 
| Kałach. Mąż jej'w czasie akcji 
|wysiedleńczej zdołał w ostatniej 
chwili zbiee do Holandii, gdzie 
dotąd przebywa. 


i Ostatnio przebywających w „U- 


kademia miedzyszkolna 


z okazji rocznicy dojścia 


W nadchodzącą niedziele, dnia 
26 b. m. staraniem oddziału grodz- 
kiego Ligi Morskiej i Kolonialnej 
w Łodzi odbędzie się w sali Stowa- 
rzyszenia Śpiewaków przy ul. 11 Li 
stopala 21, akademia międzyszkol- 
na, zorganizowana z okazji 19-ej 
rocznicy dojścia wojsk polskich 
do morza. 

Program akademii, która rozpocz 
nie się o godz. 11.30 rano, przewi- 
duje odegranie hymnu państwowego 
przez orkiestrę, zagajenie przez 
mgr. Witolda Bagińskiego, prezesa 
obwodu północnego LMK, a następ 
nie słowo wstępne prof. Jana Bole- 
chowskiego. 

W dalszym ciagu programu neze- 
rice szkoły rękodzielniczej „Prze- 
zotność” (Koło LMK nr. 3) wyko- 
nają pieśni + deklamacje, oraz ta- 


Wiadomośi bież 


DYŻURY APTEK. 
dzisiejszej dyżurują 
apteki; M. Kasperkiewicz  (Lima- 
nowskiego 1), A. Rychter i B, Ło- 
boda (il Listopada 36); M. Zunde- 
lewicz (Piotrkowska 25): S. Bojar 
ski i W, Schatz (Przejazd 19); Cz. 


Nocy 


Rytel (Kopernika 26); M. Lipiec 


(Piotrkowska 193); A. Kowalski 
i S-ka (Rzgowska 147), 


DODATKOWA KOMISJA POBO 
ROWA. — W. dniu 28 lutego r. b. 
urzęduje dodatkowa komisja pobo- 
rowa dla RKU Miasto II. 

Stawić się winni wszyscy poboro 
wi rocznika 1917 i starszych rocz- 
nikćw. zamieszkali na terenie 1, 4, 
6, 7, 10, 12, 13 i 14 komisariatćw 
policji, ktćrzy z jakichkolwiek po- 
wodów nie stawili się w wyznaczo- 
nym terminie do przeglądu wojsko 
wego i otrzymali imienne wezwa. 
nie z łódzkiego starostwa  grodz- 
kiego. 

Dodatkowa komisja poborowa 
urzęduje w lokalu wydziału woj- 
skowego przy Al. Kościuszki 19, 


OSOBISTE. — Powrócił z urlo- 
pu wypoczynkowego i objął urzę- 


dowanie wieestarosta grodzki łódz. | 


kip Giełczyński. 


Dekoracja urzędników 
za długoletnią służbę 


W środę, du. 22 b. m. pan woje- 
woda łódzki Henryk Józewski ude- 


wojsk polskich do morza 


nice marynerski, poczym odbędą 
się produkcje muzyczne i taneczne 
oraz deklamacje i pieśni w wyko- 
i hanių uczniów poszczegćlnych kół 
szkolnych LMK, gimnazjów oraz 
członkćw kżł LMK. 


Konferansjerkę będzie prowadził 
p, Zygmunt Nowicki, Kierownik 
świetlicy publicznej szkoły dokształ 
cającej zawodowej nr. 1 w Łodzi. 


zdrowisku* wysiedleńców prze- 
translokowano do nowej siedzi- 
by komitetu pomocy uchodźcom 
z Niemiec, przy ul. Gdańskiej nr. 
138. W czasie translokacji Nudel 
tregerowa zaziębiła się i zachoro 
wała na grypę. Ponieważ w tym 
samym czasie dostała bólów po- 
rodowych, przewieziono ją do 
kliniki, przy ul Południowej, 
gdzie mimo wysiłków lekarzy, 
na skutek komplikacji, w czasie 
porodu, zmarła. Również nie u- 
dało się uratować dziecka. 

Wczoraj po południu odbył 
się pogrzeb. Na pogrzebie nie by- 
ło nikogo z rodziny, natomiast 
stawili się niemal wszyscy u- 
chodźcy z Niemiec, przebywają- 
cy na terenie Łodzi. 

Na cmentarzu żydowskim, w 
czasie pogrzebu rozgrywały się 
dramatyczne sceny... (l) l 


| 


Uiydlkie 


TE 


H [Z heterodyna z nową oktodą EK 2 - 


7-obwodowa luksusowa super- 


Specjalne zawieszenie chassis, 
umożliwiające pierwszorzędny ' 
odbiór krótlkofalowy 


KORONAR«DIO 


i dobce i dostępne 


Do nabycia w czołowych firmach radiowych 


Sensacja w procesie pastora Gerharda 


„Człowiek, propaśujący ideologie narodowe-socjalistyczną: 


wroga Kościołowi ewangielickiemu. — 


Fałszywe meśryłkci 


w jezyku niemieckim. — Wyrok spodziewany w piąłek 


Specjalny wysłannik „Głosu 
Porannego“ telefonuje z Piotr- 
kowa: 

W. drugim dniu procesu prze- 
ciwko pastorowi Gerhardowi w 


następujące | sądzie okręgowym na sesji wy” 


jazdowej w Bełchatowie, sąd 


cał robotnikom, udającym się na 
roboły do Niemiec, wysyłać swe 
oszczędności na ręce jego syna; 
a sam wypłacał w Polsce odszko- 
dowania, hędaące niejednokrot- 
nie poważnym pokrzywdzeniem 
finansowym na kursie, pastor 


wowany oskarżony pastor Ger- 
hard zapytuje świadka: 

— A czy Świadek nie przypo” 
(mina sobie, że wystawił sam w 
|dziesię niemieckim wykaz kilku- 


dziesięciu osób ze swojej parafii 


z podaniem danych metrykal- 


| przystąpił do postępowania do-| Dim na pytanie sędziego stwier-|nych i przesłał go mnie? 


wodowego i przesłuchania świad 
ków. 

Przed sądem przesunęło się w 
dniu wczorajszym kilkadziesiąt 
osób, wśród których było kilku 
pastorów i nauczycieli, oraz ro- 
botników - parafian pastora Ger 
harda. Z pośród dotychczas prze- 
słuchanych świadków oskarże- 
nia wszyscy zeznawali obciąża- 
jąco dla oskarżonego, odsłania- 
jąc bardzo wiele momentów 0 
charakterze wprost sensacyjnym 

Największe wrażenie wywoła- 
ło zeznanie pastora sąsiedniej 
parafii ewangelickiej Dima. — 
Na wstępie pastor Dim stwier- 
dza, że kierownikom parafii nie 
wolno wystawiać żadnych doku- 
mentów i zaświadczeń w innym 
języku, niż polskim, a nawet nie 
wolno do takich zaświadczeń 
czy dokumentów dołączać tłu- 
maczenia na inny język. Wolno 
to uczynić wyjątkowo jedynie 
przy notatkach, pesiadających 


H 
| 


wyraźnie charakter prywatny, z) 


j zaznaczeniem tej okoliczności 
na samej notatce. Oskarżony pa- 
stor Gerhard wystawiał jednak- 
że dokumenty i zaświadczenia w 
języku niemieckim, co stoi w wy 
raźnej sprzeczności z przepisami 
wyższych władz kościelnych i ad 
ministracji państwowej. 


Przechodząc do momentu o- 


idza, że istotnie otrzymał pewne- 


£ 


A PIERWSZORZĘDNE 


PIENISTE 
ŁAGODNE 


"WARSZAWSKIE: LABORATORIUM 
CHEMICZNE 'S.A. 


go razu od pastora Gerharda kar 
teczkę, w której ten prosi go 0 
|zakomunikowanie swoim para- 
loco, aby również ich krewni, 
przebywający w Niemczech, ko- 
| rzystali z „prywatnego banku“ 
|syna pastora Gerharda. 
, Przew.: — A co pan zrobił z 
tą kartką? 
| Pastor Dim: — Rzuciłem ją do 
jpieca, ponieważ pastor Gerhard 
| znany mi jest jako człowiek, pro- 
jpagujący IDEOLOGIĘ NARO- 
| DOWO SOCJALISTYCZN 4, 
|wrogą kościołowi ewangelickie- 
mu, nie chciałem więc, aby moi 
parafianie z nim się stykali. 
Oświadczenie to wywołuje ol- 


korował w sali konferencyjnej urza: skarżenia, w którym zarzuca się | brzymie poruszenie na sali. 


du wojewódzkiego srebrnymi i brą: 
zowymi medalami za długoletnią 
służhę 44 urzędników i niższych 
funkcjonariuszy urzędu wojewódz- 
kiego, starostwa grodzkiego i powia 
towego. 

M: in. dekorowani byli nacz. dr. 
Wrona, nacz. A. Tymieniecki, nacz, 
dr. Salak, dr. Friedrich, p. Gidyń- 
ski i inni. 


21.693 osoby ukarano 


za drobne « przekroczenia 
w roku 1938 


Ogłoszona w tych dniach staty- 
styka stwierdza, że w roku 1938 
za wszelkiego rodzaju przekrocze- 
nia przepisów sanitarnych, porząd- 
kowych itp. ukarano w Łodzi ogó- 
łem 21,693 osoby. Ściągnięte grzyw 
ny z tego tytułu wyniosły około 
323,000 złotych. 


pastorowi Gerhardowi, że pole-. 


W pewnym momencie zdener 


Pożar w domu mieszaalnym 


szybko zlikwidow 


Wczoraj o godzinie 11 rano wy: 
buchł pożar w 1-piętrowym domu 
mieszkalnym "rzy ul. Sanockiej 
6-8. Z nieustalonych narazie przy- 
czyn zapaliły się zapasy węgla oraz 
rupiecie w mieszczących się na stry 
chu komórkach, należących do lo- 
katorów Wiśniewskiej, Szymańskiej 
i Wieczorka, 

Ogień zaczął się przedostawać do 
niżej położonych mieszkań. Wśród 
lokatorów domu powstała panika, 
Zaczęli oni wyrzucać na podwórze 
cenniejszy dobytek. 

W międzyczasie zaalarmowano 
straż ogniowa. Na miejsce przybyły 
plutony V, VIL“ IX. Kierownictwo 
nad akcją ratunkową objął komen- 


ała straż ogniowa 


dant straży — insp. Biedroń - Ka- 
linowski. 

Szybka i energiczna praca straży 
doprowadziła do rychiego opanowa 
nia groźnej sytuacji. Już po godzi- 


nie pożar został calkowicie ug<4) 


szony, Spłonęły częściowo komórki 
wraz z zapasami węgła i drzewa. 

Policja prowadzi  dochodzenij:, 
zmierzające do ustalenia przyczyny 
wybuchu pożaru. (1) 


ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA 

Staraniem P. ©. K. w niedzielę, dnia 
|26 lutego b. roku o godz. 12 min. 30 
w sali P, C. K., przy ul, Piotrkowskiej 
190 p. dr. Malenda wygłosi odczyt n. t. 
„Uzdrowiska polskie“, Wstęp bezpłat- 
ny. — 


Pastor Dim: — Istotnie, przy- 
pominam sobie dokładnie, że wy 
kaz taki na prośbę pastora Ger- 
harda został sporządzony przez 
mego kantora, a ja pod spodem 
podpisałem się i postawiłem da- 
tę, ale nie przykładałem żadnej 
pieczęci i uważałem to za nor- 
malną przysługę, jaką nieraz o- 
kazują sobie wzajemnie pasto- 
rowie, a korzystają z niej we 
własnym zakresie, Natomiast w 
ostatnim czasie stwierdziłem ku 
memu zdumieniu, że na podsta- 
wie tych notatek pastor Gerhard 
wystawił metryki na  urzędo- 
wych formularzach w języku nie 
mieckim z moim podpisem, 
stwierdzając na końcu własnym 
podpisem, że są to rzekomo od- 
pisy dokumentów, których w 
rzeczywistości nigdy nie wysta- 
wiałem. 

Znowu wielkie poruszenie na 
sali. Prokurator coś szybko no- 
tuje. 


W dalszym ciągu zeznań par 
stor Dim zaznacza, że pastor Ger 
hard, jakkolwiek nie był ścisłym 
członkiem „Deutscher Volksver- 
bandu“, to jednak organizację tę 
popierał i był przez nią wzajem- 
nie popierany. Na dowód tego 
przytacza fakt, że w wyborach 
seniora diecezji piotrkowskiej 
„Volksverband* |lansował bar- 
dzo energicznie kandydaturę pa- 
stora Gerharda i w rezullacie wię 
kszościę 2 głosów jego kandyda- 
turę przeforsował. Wybór tem 
jednak nie został zatwierdzony 
przez naczelne władze kościoła 
ewangelickiego w Polsce. 

Przesłuchany nauczyciel, ko- 
mendant miejscowego oddziału 
związku strzeleckiego zeznał, że 
pod wpływem działalności i pro- 
pagandy, uprawianej przez pa- 
stora Gerharda, wszyscy ezłonko 


| wie związkn strzeleckiego - ewan 


gelicy wystąpili z organizacji. 

Inni świadkowie potwierdzają 
dane aktu oskarżenia, nie wno- 
sząc do sprawy nic nowego. 

Dziś od rana dalszy ciąg prze- 
słachiwania świadków i ewentu- 
alnie przemówienie prokuratora. 
Przemówienie obrońcy adwoka- 
ta Nowodworskiego i wyrok spo- 
dziewane są w piątek. 


a 
Pospieszna budowa ścigaczy 


Holandia zamówiła odrazu 20 sztuk 


Ścigacze nie są nowym ty- 
pem okrętów wojennych. Nowo 
czesny ścigacz jest młodszym 
bratem torpedowca parowego 
z przed sześćdziesięciu lat, Jed- 
nak rozwój „nowoczesnej tech- 
niki umożliwił ponowne pozy- 
tywne wykorzystanie tych lek- 


kich jednostek, jako małych 
torpedowców motorowych. 
Prócz wielkich mocarstw, jak 


„Wielka Brytania, Niemcy, Fran 
cja, Italia i Sowiety (Japonia i 
Stany Zjednoczone są w spe- 
cjalnych warunkach) obecnie 
posiadają po kilka lub kilka- 
naście ścigaczy m. in. Jugosła- 


wia, Turcja, Syjam, Szwecja, 
Finlandia. Ostatnio także Pol- 
ska, Estonia, Dania i Holandia 


zamówiły nowe ścigacze, 
Holandia zamówiła np. osta- 
tnio odrazu 20 ścigaczy w ce- 
nie po około 1 milion złotych 
za jednostkę, 
przeznaczonych jest do floty in 
dyjskiej, a 12 pozostaje w skła- 
dzie sił wód ojczystych. Zamó- 
wienia wykomywane są według 
| planów angielskiej stoczni „Bri- 


8 z pośród nich | 


tish Power Boat Company“ na 
stoczni holenderskiej Gusto w 
Schiedam. Są to okręty po 21 
metrów długości o wyporności 
32 tonny. Napęd stanowią 3 mo 
tory Merlin (Roll-Royce) po 1000 
KM. każdy. Szybkość 44 węzły. 
Załoga 2 oficerów i 7 ludzi ob- 
sługi, Uzbrojenie stanowią 2 
torpedy 456 mm.. 2 działka 
przeciwlotnicze i bomby głębi- 
'owe przeciwko okrętom pòd- 
wodnym. Ponadto ścigacze te 
wyposażone są w słacje radio- 
we odbiorcze i nadawcze. Są to 
więc w istocie małe okręciki, 
lecz znacznie groźniejsze od tor 
pedowców z przed 60 lat. 


OFIARNOJCIA, MOCĄ, STAN 
MORZA WOLNOŚĆ SIĘ UTRWAI 


S ZY f: i > =] RE 
NPŁATY NA ŚCIGACZA ŁODZI I WOJ. ŁÓDZ 
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UNIWERSYTET -- UKORONOWANIEM ROZWOJU ŁODZI 


Konferencja prasowa, poświecona sprawie utworzenia wyższej uczelni lekarskiej 


Nie ma chyba łodzianina, któ-: Zostańmy patriotami lokalnynii cji u ministrów i t. p. Organiza:, Z kolei zabrał głos nacz. 'dr. nię lekarską, ponieważ uniwer- 
ry nie cięszyłby się na myśl oļi dajmy przede wszystkim na |torzy uchwałą rady miejskiej ©- Salak, który podkreślił znacze- syteł jest rzeczą najważniejszą, 
tym, że Łódź ma być, z woli rzą- własne ceje. Zbudujmy własny trzymali plac pod budowę uczel- lnie budowy uczelni lekarskiej ponieważ wydział lekarski bę- 
du, podniesiona do godności mia uniwersytet. ni, otrzymali statut, mogą dzia- dla Łodzi i Polski. Skonstatował dzie fundamentem wielkiego 
sta uniwtrsyteckiego. Akcja utworzenia uczelni le-|łać. Na wiosnę przyszłego roku on, że czynniki rządowe pozytyw uniwersytetu ze wszystkimi fa- 

To też z prawdziwym zadowo- |karskiej natrafiła na pewne prze- |odbędzie się zapewne poświęce- nie oceniły poziom szpitalnietwa kultetami. 
leniem udaliśmy się wczoraj. na |szkody. Protestowano, były straj nie kamienia węgielnego pod u- łódzkiego, które stanie się pod:| W pierwszych dwuch latach 
zaproszenie prezesa Stow. .,Or- |ki studentów i t. p. Ale niechęć niwersytet, a w końcu roku 1940 waliną przyszłych klinik uniwer | organizatorzy pragną wybudo- 
ganizacja wyższej uczelni lekar- | ta — zdaniem dr. Mogilnickiego |gmach będzie gotowy. syteckich. W Polsce jest tylko 5jwać: Instytut anatomii opisowej, 
skiej w Łodzi“, dr. T. Mogilnie: > spowodowana była nieznajo-| Z kolei sen. Hajman - Jareeki uniwersytetów, gdy we Włoszech instytut histologii, fizjologii, me- 
kiego, do mieszkania b. senato- mością Łodzi. Kraków, Lwów, | przedstawił prasie zasady sfinan jest 22. Musimy utworzyć conaj- dycyny. 
ra Hajmana - Jareckiego na kon | Lublin mają swe uniwersytety, a sowania hudowy uczelni. Min. mniej jeszcze dwa uniwersytety. | Na konferencji wywiązała się 
ferencję prasową, poświęconą Łódź, posiadająca tyle ludności opieki społecznej przyznało Ło- Obawy, że nie mamy teoretyków ożywiona dyskusja, w której 
sprawie realizacji projektu po- co te trzy miasta razem, uważa- | dzi na ten cel 2 miliony złotych. są płonne. Mamy podatny i przy | wzięli udział dziennikarze. M. in. 
wołania tej uczelni do życia. na jest przez nie za prowincję. drugie tyle ma dać społeczeń- gotowany teren. Nie brak uczo-, poruszono sprawę żydowską. — 

Na konferencję przybył naczel Możemy się jednak wykazać stwo łódzkie. Uniwersytet łódzki nych Mogliby do nas przyjeź- | Domagano się, wobec ostatnich 
nik wydziału zdrowia urzędu wo ,chlubnym dorobkiem. Pierwsi będzie szósty w Polsce. Starały dżać. jak do WWP. Młodzież u- zajść na wyższych uczelniach, o. 
jewódzkiego, dr. B, Salak, Poza wprowadziliśmy przymus po- |się o tę uczelnię inne miasta, alć boga skorzystałaby na budowie raz wobec potępienia ekseesów 
tym obeeni byli z ramienia orga-, wszechnego nauczania, powoli | Łódź swoimi szpitalami, swym uniwersytetu jaknajwięcej. Da- przez ministra oświaty, Święto- 
nizatorów uczelni, pp.: dr. T. |stajemy się także ośrodkiem kul- charakterem przekonała rząd, lej dr. Salak podkreślił, że w sławskiego i szeregu senatorów, 
Mogilnicki, Hajman - Jarecki, turalno - oświatowym, W Łodzi |który uznał ją za najodpowied- swej praktyce napotyka wciąż na aby organizatorzy określili swój 
docent, dr. Dylewski, oraz przed istnieją obiektywne warunki dla |niejszy teren. trudności, związane z obsadą sta stosunek do tych zagadnień. — 
stawiciele prasy łódzkiej i za- powstania uczelni, w Łodzi jest| Na sfinansowanie robót wstęp nowisk. Brak lekarzy jest kata- Słusznie powoływano się na 
miejscowej. atmosfera odpowiednia. nych, jak na honoraria dla uczo- strofalny. W Polsce jest 2.000 smutną praktykę ze szkołą Wa. 

Konferencję zagaił dr. Mogił-| Nie pracować w Łodzi nie moż |nych, którzy opracują program. |felczerów, ale zawód ten zamie- wełberga i Rotwanda, wyraża- 
nicki, wygłaszając interesujący | na. Łódzcy studenci napewno nie |dla architektów oraz na nagro:|ra, gdyż najmłodszy felczer ma jąc przeświadczenie, że protesty 
referat o potrzebie utworzenia urządzą strajków przeciwko za-|dy konkursowe potrzebna jest 50 łat. Trzeba tych ludzi zastąpić przeciwko utworzeniu uczelni 
w naszym mieście wyższego za- kładaniu nniwersytetów w Toru- |kwota kilkudziesięciu tys. zło” | lekarzami. Jeśli chodzi o Łódź, łódzkiej biorą swoje źródło w 
kładu naukowego. Na wstępie niu, czy Gdyni, — będą się cie-|tych. Suma ta ma wpłynąć sd ło szpitale są mało wyzyskane momentach natury politycznej. 
zwrócił się on do prasy z prośbą szyli, że podnosi się kultura poł; członków stow., oraz z ofiarności, dla celów naukowych. Znana bowiem jest rzeczą, że 
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o pomoc i współdziałanie. Stwier ska. Niejeden z protestujących Na zasadnicze wy-| P. Hajman - Jarecki, a następ prasa prawieowa pisała o przy- 


dził dalej, że uczelnia lekarska profesorów ubiegać się będzie o|datki, jak na budowę Stow. roz-|nie doc. Dylewski wskazali na- szłej uczelni lekarskiej w Łodzi, 


społecznej. 


hędzie pierwszym obok WWP. 
wyższym zakładem naukowym, 
który przyczyni się do podnie- 
sienia kultury naszego grodu. 
Ghodzi o to — oświadczył dr. 
Mogilnicki = aby ta uczelnia nie 
tylko istniała, ale aby stała 
na jaknajwyższym poziomie. — 
Min. spraw wojskowych ciągle 


katedrę łódzką. Łódzki uniwer- |pisze w przyszłości pożyczkę. — | stępnie, że w Łodzi mamy już że będzie to uniwersytet żydów- 
gytet będzie pełnowartościowy i|Łódź zechce chyba dowieść, żejzakład hygieny, zakład bakierio ski. Skoro więc apeluje się do 
posiadać będzie taki sam proj docenia naukę i kulturę i. że dla logiczny, wydział chemii i fizyki, społeczeństwa całego o pomoc, 
gram i takie same uprawnienia, stworzenia tak wielkiego ośrod- |że te placówki będą w przyszło- trzeba rzeczy te jasno oświetlić. 
jak inne uniwersytety w Połsce. ka wiedzy, jakim będzie wydział ści podporządkowane uniwersy-| W odpowiedzi dr. Mogilnieki 

Następnie p. dr. Mogilnicki wy lekarski, potrafi złożyć ofiarę. — | tetowi. i p. Hajman - Jarecki oświadczy- 
jaśnił zebranym, co uczyniono | Uniwersytet ma wszak być uko-| Nie tworzy się w naszym mie-|li, że organizatorzy chcą tylko 
już w sprawie utworzenia uczel- ronowaniem rozwoju naszego ście. ani politechniki, ani wyż- wybudować uniwersytet, że spra 
ni, złożył sprawozdanie z audien | 700-tysięcznego grodu. |szej szkoły handlowej, a uczel- wa żydowska, to rzecz późnicj- 


wskazuje na brak lekarzy, min. 
opieki społecznej uskarża się, że 
nie ma sił lekarskich na obsadze 
nie stanowisk w krajn. Polska, 
w której przyrost naturalny lud- 
ności wynosi 400.000 rocznie, nie 
ma prawie zupełnie przyrostu,]e: 
karzy. Z tych względów rząd wy 
stąpił z inicjatywą utworzenia 
nowej wyższej uczelni lekarskiej. 

Łódź była zawsze kopciusz- 
kiem, jeśli chodzi o to, co się jej 
dawało, natomiast brano od niej 
zawsze tak, jakby była „boga- 
tym wujaszkiem'.  Społeczeń: 
stwo łódzkie było mimo to zaw- 
sze ofiarne, ale ta ofiarność po- || 
winna zmienić swoje koryto. — || 
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Skrzynka do listów 


Ugoda teatrów z ubez- 
pieczalnią 


Wielce Szanowny Panie Redak- 


Pogrążonej w smutku Rodzinie À 


składamy tą drogą wyrazy serdecznego współczucia 


BPlutzar i Brüll, Bielsko 


Głęboko wzruszeni śmiercią nieodżałowanego 


HERMANA PRZEDBORSKIEGO 


wyrazy głąbokiego współczucia pozostałej Rodzinie składają 


'sza, szczególnie, że uniwersytet 
łódzki będzie podiegał minister- 
stwu oświaty a więc ba Meatia 
obowiązywały normy, 8 

ne wobec innych wyższych w- 
czelni w kraju. 

W końcu poruszono jeszcze 
sprawę stypendiów dła ubogich 
akademików, oraz sprawę budo- 
wy domu akademickiego. | 

Zamknął konferencję dr. Mo- 
gilnicki jeszcze raz apelując do 
| zmobilizowania społeczeństwa 
dla doniosłej sprawy utworzenia 
wyższej uczelni lekarskiej. Apel 
ten niewątpliwie podjęty zosta- 
nie z entuzjazmem. 

St, Gel. 


WIERZE TE N 
Dyr. Kloss 


odznaczony Złotym 
Krzyżem Zasługi 


Jak się dowiadujemy, został 


- 


t 


Laad 

Bartel s J.: Kolmer i S-K2 A a Krzyżem 

Uprzejmie proszę o łaskawe za | TEZA CJE z Zasługi p. Wacław Kloss, dy- 
W ap EAN pat ponai s " > rektor gimnazjum im, Włady- 
piśmie poniższego sprostowania: 5 i Zb y i imi sława Reja w Warszawie, a b. 
W NE. B8 „Głos Poramego” «| SPIAWCA strzałów na ul. Zbożowej| Magistrat PrZEJNIE | E E A AA a 
dnia 22 b m. zamieszczona KAWA został wczoraj aresztowany jczę kompetencji Staro-, szkoły realnej z wydziałem han 
notatka dziennikarska jakoby „U: stwa w sprawach woj- dlowym Zgromadzenia kupców 
bezpieczalnia Społeczna nałożyła w| Donosiliśmy o zrwawym zajściu ;tycznego sprawcy usiłowania za: skowych miasta łodzi. 


dniu wczorajszym areszt na przy-| jakie się rozegrało ubiegłoj nie- 
szłe raty subwencyjne Dyrekcjij dzieli przy ul, Zbożowej 5, gdzie 
Teatrów Miejskich w Zarządzie | ciężko postrzelony został z rewol- 
Miejskim”, jakoby „zaległości obec- | weru w brzuch lekator tego domu 
rej dyrekcji za składki przekracza- | — Kazimierz KWIATKOWSKI. 
są 100.600 złotych”, co „oznaczało-:| W czasie dochodzenia policja 
ky, że dyrekcja nie będzie mogla | zatrzymała Czesława JĘDRZEJCZA 
już podjąć pieniędzy z kasy miej., KA (Zbożowa 11), jako podejrzane 
skiej". go o postrzelenie Kwiatkowskiego. 
W imieniu placówki niesłusznie | Rychło jednak okazało się, że Ję 
ekrzywdzonej pogłoską, proszę © |drzejczak nic wspólnego z tą spra- 
sprostowanie powyższego i o po-| wą nie ma, wobec czego wypiszczo 
wiadomienie opinii, że w dniu 21 no go na wolność. 
b. m. została zawarta ugoda pormię| Dalsze śledztwo dopiero wczoraj 
dzy dyrekcją a Ubezpieczalnią Spo- | doprowadziło do aresztowania fak- 
łeozną co do spłat na raty zale- 
głości z bieżącego sezonu, wyno- 
szących ogółem 13.000— zł. (trzy: ; 
naście tysięcy), spłat z ogólnej sumy į 
132.000.— zł. jakie w formie sth: | 
wencji obecna dyrekcja, w myśl 


Wezorajszej nocy w mieszka- 


umowy z gminą, otrzyma od dnia niu Antoniego PIETRUSZKI (ul. | 


t marca r. b. do końca sezonu t. j. | Wolna 10) odbyła się libacja, któ 
do dnia 31 sierpnia r, b. rą właściciel mieszkania urzą- 

Za sezon ubiegły obecna dyrek- dził dla swoich znajomych. 
cja nic nie jest winna Ubezpieczal-| Nad ranem, gdy wszyscy byli 
ni Społecznej, już mocno podchmieleni między 
Łączę wyrazy poważania Pietruszką a jego gościem 38- 
Dyrektor Naczelny: letnim Arturem SOMMEREM 


(—) Kazimierz Wroczyński. | (Piwna 42) doszło do kłótni. —| Pietruszka zoslał aresztowany. |prasie miejscowej. 


Krwawy finali zabawy 


Rozpłatał głowę swemu gościowi 


bójstwa, którym okazał się 18-letni 
Kazimierz OLCZAK vel ŁADECKI) Rozporządzeniem min. spraw 
(żórawia 16). wewnętrznych, wydanym w po- 
Ładocki zeznał, że strzelał w obto rozumieniu z właściwymi mini- 
nie własnej, bowiem Kwiatkowski, strami, kompetencje zastrzeżone 
znany w okolicy awanturnik, miał powiatowym władzom admini- 
się nań rzucić z siekierą w ręku, stracji w ustawie o powszech- M A 
Sprawcę nostrzelenia osadzono w .nym obowiązku wojskowym, ode PY; Które do dnia 31 grudnia 
więzieniu do dyspozycji władz są- brane będą 1 kwietnia r. bież.| 1938 r. złożyły podania o prze- 
dowych. słarostwu grodzkiemu w Łodzi, dłużenie im ważności zezwoleń 
` Przebywający w szpitalu św. JC- ji przekazane zarządowi łódzkie- na broń — mogą się już zgła- 
zela postrzelony Kwiatkowski na: mu w Łodzi, jako władzy I IN= | szać po odbiór tych zezwoleń 
dal walczy ze śmiercią i jest słaha stancji. w godzinach od 10:6] do 12-88 
nadzieja utrzymania go przy życie. | W magistracie zostały już po-| w następującej kolejności: na 
czynione niezbędne przygotowa- liter A. BBGIiD— 24 tute x 

nia do przejęcia nowych obo- M8 EA ieri = e B 


wiązków. 
A A 25 lutego 1939 r., na literę: I, 
Dyr. Wroczyński skarży |7. £ L. Ł — 27 lutego 1980 r: 


Kłótnia rychło przerodziła się w) W dniu wczorajszym dyrektor z jie M; N; y PIP 
bójkę, w czasie której Pietrusz- naczelny łódzkich teatrów miej- RORY 1939 r.; na literę S — 1 
ka chwycił siekierę i zadał nią skich p. Kaz. Wroczyński opubii | marca, na literę: T, U, W, Z, Ż 
kilka ciosów swemu gościowi. — kował list, gdzie zaznacza, że po- | — 2 marca 1939 r. 

leiąga do odpowiedzialności kar-| posiadacze zezwoleń, złożo- 


nej radnego Potkańskiego (PPS), 

który wystąpił z krytyką gospo-| nych do przedłużenia ważności 
darki teatrów miejskich, oraz au PO 31 grudnia 1938 r. będą po- 
tora artykułów na ten temat w | wiadomieni o terminach odbio- 


|ru za pośrednictwem prasy. 


Można już odbierać 
zezwolenia na broń 
Starostwo grodzkie łódzkie 

podaje do wiadomości, iż oso- 


Wezwany lekarz pogotowia 
stwierdził u Sommera złamanie 
czaszki i przewiózł go w stanie 
heznadzicjnym do szpitala, 


Nr. 54 


Wczoraj 
w Łodzi... 


— Adamowi LESIEWICZOWI (ul. 
Piotrkowska 92) skrądziono z podwó 
rza ręczny wózek, wartości 150 zł. 

— Obrońcy sądowemu — Adamowi 
WAWRZYŃSKIEMU (Piotrkowska nr. 
277) skradziono z przedpokoju futro 
męskie, wartości 800 zł. 

— Na gorącym uczynku kradzieży 
dwuch par rękawiczek w sklepie ga-| 
lanteryjnym Jana HOFFMANA, przy 
nl. Piotrkowskiej 284 zatrzymano E- 


milię NOWOTNĄ i Janinę KRAW-| 
CZYK, obie z Sosnowca. 
— Areszłowano Stanisława GRU- 


DZIŃSKIEGO (Limanowskiego 96) pod 
zarzutem dokonania oszustwa Ga 
szkodę dozorcy domu, przy ul, Łagiew 
nickiej 45 — Stanisława Orlińskiego, 
od którego Grudziński wyłudził zło- 
tych 32.60 na zakup dolarówki. 

— Przed domem nr, 21 przy ulicy 
Kilińskiego przechodzącą Idesę WAKS | 
MAN (Dolna 20) jakaś nieznana ko- 
bieta prosiła o potrzymanie dziecka 
płci żeńskiej w wieku około 8 tygodni, 
po czym zbiegła w niewiadomym kie- 
runku. Podrzutka przekazano do żłob- 
ka miejskiego, zaś za ową kobietą pa- 
licja wszczęła poszukiwania. 

— W kuchni stowarzyszenia „Tom- 
thaj Orchim*, przy ul. Pomorskiej 18 
podrzucono dziecko płci męskiej, owi- 
nięte w szmaty, Przy dziecku znale- 
ziono kartkę, z której treści wynika, 
że liczy ono 2 miesiące, że matka na- 
zywa się Rajzla i że prosi ona, by 
dziecko nazwano „Uszer*. Podrzutka 
skierowano do żłobka miejskiego. 

— Przy ul. Łagiewnickiej 64 została 
napadnięta 1 pobita Bronisława JA- 
NTAK. 

— Przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i 
Narutowicza nasląpiło zderzenie auta 
osobowego nr. A 68-572 z dorożką nr, 
505, Samochód i dorożka zostały u- 
szkodzone. Na szczęście obeszło się baz 
ofiar w ludziach. 

— Przy ul. Rokicińskiej 9/11 został | 

okłuty nożem 17-letni Wiktor MA-| 
EWSKI. 
'— Zanotowaliśmy kilka wypadków 
wskutek poślizgnięć. Ofiarami padli: 
Frim GOTLIEB (Masarska 9) — zła- 
manie nogi, Moszek KLAJNMAN (Ła 
giewnicka 37) — złamanie nogi, Regi- | 
na RÓŻAŃSKA (Zagajnikowa 61) 
złamanie kości kolanowej, JAŻWIŃ 
SKA Marianna (Karpia 42) — złamanie 
nogi, Moszek PATENGREGER z War- 
ty — ogólne potluczenia, Izrael CHA- 

(Sienkiewicza 22) — ogólne po- 
tłuczenia, Franciszka SZYMCZAK (ul. 
Gdańska 67) — złamanie nogi, 
STOPNICKA (Żydowska 24) — złama: 
mie ręki. (1) 
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Demonstracyjne wnioski endecji 


wywoływały raz po raz wesołość na pierwszym 


pesiedzeniu komisji budżetowej 


W sali konferencyjnej magistratn 
odbyło się wczoraj wieczorem 
pierwsze posiedzenie radzieckiej 
komisji finansowo - budżetowej. Na 
posiedzenie przybyli p. prez. Go- 
diewski, wiceprezydenci i naczelni- 
cy wydziałów. 

Na samym wstępie rozpatrywano 
regulsmin obrad budżetowych, któ- 
ry przyjęto z jedną drobna pce- 
prawka. 

Następnie przystąpiono do wy- 
boru generalnego referenta budże- 
towego na plenum. PPS wysunęła 
kandydaturę adw. Hartmana, Obóz 
Narı dowy r. Grzegorzaka, zaś OZN 
-— r, Wasilewskiego. 

Refeceniem wybrano mec. Hart- 
mana, Referentów poszczególnych 
działów budżetu nie wybrano, gdyż 
merytorycznie preliminarz  rozpa- 
trywany będzie na dalszych posie- 
dzeniach komisji, które odbywać 
się będą 3 do 4 razy w tygodniu. 

Zalrał jedynie przed dalszymi 
debatami głos prez, Godlewski, któ 
ry w ogólnym zarysie omówił Sy- 
tuację finansową miasta, opierając 
głównie swe wywody na znanym 
już expose. 


Pierwszy wniosek, jaki rozpatrzo 
no dotyczył wstawienia do budżetu 
kwoty 50 tys. zł, dla wyeksmitowa 
nych polaków. Był to wniosek Obo- 

| zu Narodowego. 

R. Grzegorzak, uzasadniając go 
stale powoływał się na to, że „Pol- 
ską winna być dla polaków”. 

Prez. Godlewski, a następnie nacz 
wydziału opieki społ. Wisławski, 
wskazywali, że sumy przeznaczone 
na ten cel w budżecie przekraczają 
kwotę 50 tys, i że są niewystar- 
czające. 

R. Potkański zaproponował w 
imieniu PPS inny wniosek, upoważ 
|niający magistrat do przekroczenia 
preliminowanych sum na pomoc dla 
bezdomnych, gdyż gdyby ograni 
czono tę pozycję, wówczas zarząd 
miejski byłby skrępowany i nie 
| mégiby nieść pomoc wyeksmitowa- 
| nym. 

R. Grzegorzak w niętny sposcb 
wyjaśniał, skąd wziąć kredyt na 
| pokrycie owych 50 tys. zł, przy- 
| czym proponował, aby wzięto ją 
z emerytur, wypłacanych żydom, 
|wreszeie oświadczył, iż magistrat 
så. wie, skąd te sumy wziąć. 


wniosków endecja skompromitowa- 
ła się całkowicie. 

Endecy nie umieli bowiem ani na 
leżycie uzasadnić swych propozycji, 
ani wskazać źróde! pokrycia. 


| dostateczna, przeto magistrat 


szkół powszechnych. 

Okazało się, że w budżecie pre- 
liminowano na ten cel 88 tys. zł. a 
ponieważ suma ta okazała się nie- 
H. 


Preponowali cni, by zatrudniono chwalił dodatkowo przeznaczyć -47 
wszystkich sezonowców do 1 kwiet tys. zł. 


nia, oraz aby tych, ktćrzy do tego 
czasu nie będą vracowali wynagro- 
dzić ekwiwalentem w wysokości 50 
zł. dla osoby. 

R. Potkański podkreślił w dy- 
skusji, że „narodowcy” są niekon- 
sekwentni. Skoro uchwala się, aby 
wszyscy sezcnowey pracowali do 1 
kwietnia, to nie można jednocześ- 
nie wnosić o to, aby ci co nie będą 
pracowali otrzymali po 50 zł. od: 
| szkodowania. Trudno dziś określić, 

kto będzie pracował, a kto nie, co 
nasuwa trudności przy ustalaniu 
pozycji, jaka ma pójść na ekwiwa- 
lenty. Trzecią kwestią była by spra 
| wa pokrycia. 

' Na sali zapanowała wesołość, 
,gdy mimo wezwań, narodowcy nie 
| potrafili wskazać źródła pokrycia. 

Zdetonowani radni endeccy zna- 
leźli takie źródło, proponując prze: 
znaczenie dla sezonowców subwer 


Zkolei przystąpiono do  najcie- W dyskusji zabrał głos adw. 
kawszej części posiedzenia, a mia-, Sztrauch, który wskazał, że wnio- 
nowicie do nagłych wniosków ende- sek endecji obliczony jest na de- 


cji Teatru Miejskiego. 


rzecz niemożliwa, ponieważ istnie- 


R. Potkański wyjaśnił, że jest to, q 


O tej dodatkowej sumie endety 
nie wiedzieli, skoro: zaproponowali 
aty wogóle wydać na dożywianie,.. 
50 tys. zł. 

Nau tym posiedzenie zamknięto. 

(G.) 


RADIO 


DZISIEJSZY PROGRAM 


RADIOWY 

5.35 Muzyka poranna (płyty) i gim- 
nastyka. 

11.00 „Król pieśni — Franciszek Szu 
bert" — audycja dla szkół powszech- 
nych. 

11.26 Utwory fortepianowe (płyty). 

12.03 Audycja południowa. 

14.00 Melodie z filmów dźwięko- 
wych (płyty). 

15.00 „Lokomotywa“ 
dla młodzieży. 

15,15 „Plotki, plotki“ =- dialog. 

15.30 Muzyka obiadowa, 

16.056 Wiadomości gospodarcze, 

16.20 „Kapitał, własność, praca == 


— pogadanka 


pogadanka dla młodzieży licealnej, 


16.40 Recital śpiewaczy  Margeritty 
ouperus (Holandia). 

17.10 Samochody pędzone drewnem 
pogadanka. 


cji i OZN, przesłanych na ostat- 
nim posiedzeniu plenum komisji. 
Wiadomo kyło zgóry, że w tej 


monstrację, a pozatym koliduje z 
zasadą równości obywatelskiej, kon 
stytucyjnie zagwarantowanej. Rad- 


| je umowa 7 teatrami miejskimi. 
| Gdyby nie została dotrzymana de- 
| cyzja prez. Godlewskiego, wówczas 


części obrad endecja uzasadniać bę. ri poto się zebral, aly radzi nad | teatry zaskarżyłyby miasto, a w re- 


zwłaszcza, że wszystkie dezydera- 


ty nosiły charakter czysto demon- | 


stracyjny, 
Przewidywania te ziścily się, 31- 


decki był akinalny. Wówczas r. 
Sztrauch byłby zmuszony do wnie- 
sienia poprawki, aby sumy dla wy 
cksmitowanych zostały przeznacza 


| dzie swe wnioski starymi frazesami, | dobrem miasta. Gdyby wniosek en-, zulacie trzeba byłoby zapłacić sub- 


wencję wraz z kosztami. 

W wyniku dyskusji przyjęto wnie 
sek, przcekazujący całą sprawę ma- 
| gistratowi i wzywający go do za- 


tewiem „narodowcy” często opero- | ne dla wszystkich mieszkańców bez | trudniania możliwie jaknajwięcej 


wali chwytami antysemickimi. 
toku debat kompromitowali się tak, 


W | różnicy narodowości, 


W głosowaniu przeszedł wniosek 


że sala rozbrzmiewała często śmie- | r. Polkańskiego, 


chem, 


Przy rozpatrzeniu dalszych dwn 


sezanowców, 

Trzeci i ostatni wniosek endec- 
ki dotyczył sprawy wyasygnowania 
50 tys. zł. na dożywianie dziatwy 


TEATRY |Ma ławie oskarżonych 


TEATR MIEJSKI 

Schodząca z afisza w najbliższym 
już czasie wyborna sztuka  „Szaleń- 
stwo“ dana będzie jeszcze tylko dziś 
iw piątek o godz. 20.30, w sobotę pre- 
miera głośnej sztuki Thorntona Wilde 
ra p. t. „Nasze miasto”, Sztukę tę -— 
którą równocześnie wystawia warszaw 
ski Teatr Narodowy — reżyseruje Le- 
on Schiller. 

TEATR POLSKI 

Występy ulubienicy Łodzi Stefanii 
Jarkowskiej cieszą się w Łodzi zasłu- 
żonym powodzeniem. Niezrównana Ar- 
tystka ta kreować będzie dziś, w pią- 
tek i w sobotę o godz. 20.30 tytułową 
rolę w komedii Devala „Subretka”. 

CZERWONY KAPTUREK 

W nadchodzącą niedzielę, o godzinie 

12.30 odegra po raz ostatni zespół „Te- 


Akwizytor --oszust i kokainista 


skazany na 5 lat więzienia i pozbawienie praw. 


W dniu wczorajszym na ła- 
wie oskarżonych sądu okręgo- 
wego w Łodzi zasiadł 35-letni 
Feliks PILIP, oskarżony o do- 
konanie całego szeregu oszustw, 
przywłaszczeń i fałszerstw. do- 
konanych pod maską akwizyto- 


ra ogłoszeniowego. Jak wynika) 


+ personalii, był on już 15 razy 


atru dla dzieci“ pod kier. Józefa Pilar karany za tego rodzaju prze 


skiego w sali Teatru Geyera, Piotrkow 

ka 295, piękną bajkę w 3 aktach p. t. 

„Czerwony Kapturek", 

IGNACY FRIEDMAN W FILHARMO- 
NIT. 

Dziś, w czwartek, dnia 23 b. m. o 
godz. 20.45 wystąpi w sali filharmonii 
z jedynym koncertem mistrzowskim 
niezrównany pianista światowej sławy 
Ignacy Friedman, zwany Paganinim 
fortepianu. Ignacy Friedman należy 
do plejady najwybitniejszych piani- 
stów doby obecnej i każdy jego wy- 
stęp na estradzie koncertowej stanowi 
nielada ucztę artysłyczną. W progra- 
mie koncertu świetny ten pianista wy- 
kona utwory Szopena, Schumanna, 


Haydna, Gliick-Brahmsa, Beethovena i 
innych. Pozostałe nieliczne zresztą już 
bilety sprzedaje kasa filharmonii, 


WALNE ZGROMADZENIE CZŁON- 
KÓW P. C. K, : 
Zarząd oddziału łódzkiego Polskiego 
Czerwonego Krzyża zwołuje na nie- 
dzielę, dnia 26 lutego b. roku zwyczaj- 
ne walne zgromadzenie członków, któ 
re odbędzie się w lokalu Czerwonego 
Krzyża, ul. Piotrkowska 236 o godzinie 
12-€j. 
Na porządku dziennym: rozpatrzenie 
i zatwierdzenie rocznego sprawozda- 
nia i bilansu oddziału, uzupełniające 
wybory członków zarządu, wybór de- 
legata do rady okręgowej i załatwienie 
wniosków przedstawionych przez za- 


rząd, komisję rewizyjną lub członków. |” 


Udział w zgromadzeniu mogą brać 
członkowie honorowi, dożywotni i rze- 
czywiści. Jako dowód członkostwa słu 
ży legitymacja za 1938 r 


stępstwa. 

Proceder swój wykonywał o- 
skarżomy w ten sposób. że wy- 
stępując w imieniu bądź fikcyj- 


nych, bądź istniejących wyda- 
wnictw, zbierał zgłoszenia na 
prenumeratę i ogłoszenia, które 
nigdy i nigdzie nie miały uj- 
rzeć światła dziennego. 

| Po odcierpieniu ostatniej ka- 
ry w grudniu roku 1937 zaanga 
żował się w charakterze akwizy 
tora prenumeraty, otrzymując 
deklarację bez prawa inkasa w 
wydawnictwie „Świat Pięknej 
Pani* w Warszawie. Pilin przy- 
jechał do Łodzi i rozpoczął 
„pracę“. W pierwszym rzędzie 


Chciał przekupić wywiadowc 


który go prowadził do komisariatu 


Dnia 4 grudnia ub, roku wy- 
wiudowca urzędu śledczego w 
Łodzi Czesław Sabelski obser- 
wował na skwerku przy dwor- 
cu Łódź Fabryczna osobnika po 
dejrzanego o kradzież, W pew- 
nej chwili zauważył, że obser- 
wowany przez niego porozumie 
wa się z jakimś przechodniem, 
Naskutek tego spostrzeżenia po 
lecił on towarzyszącemu mu 
wywiadowcy Janowi Rzepeckie. 
mu zatrzymanie tego przecho- 
dnia. 

Gdy Rzepecki oświadczył ©- 
wemu przechodniowi, aby udał 
się z nim na posterunek dwor- 
cowy policji, tem ostatni usiło- 
wał wręczyć wywiadowcy 10 
złotych, zapraszająe go jedno- 
cześnie do restauracji. 
Wywiadoweca propozycję tę 
odrzucił i doprowadził go do 
dworcowego komisariatu poli- 
cji. Zatrzymanym okazał się 53- 


letni Ch. FLIS, zamieszkały 
przy ul. Składowej 21. W dniu 
wczorajszym Flis zasiadł na ła- 
wie oskarżonych oskarżony © 
chęć przekupienia wywiadow- 
ey. Na rozprawie tłumaczył się 
om, żę w chwili, gdy doszedł do 
niego wywiadowca, odniósł on 
wrażenie, że jest to łohuz, któ- 
ry próbuje dokonać na nim wy 
muszenia, wobec czego wolał 
sam dać mu pewną sumę, 

Przewód sądowy ustalił 
wprawdzie, że Flis nie miał nic 
wspólnego ze sprawą obserwo- 
wanego przez wywiadowców 0- 
sobnika, podejrzanego o kra- 
dzież, jednakowoż sąd nie dał 
wiary tłumaczeniu Flisa w 
związku z Ineydentem z wywia 
dowcą, który usiłował go za- 
trzymać i skązał go na 8 mie- 
sięcy więzienia z zawieszeniem 
kary na 3 lata oraz na 100 zło- 
tych grzywny. 


| polecił wydrukować sobie włas- 
ne deklaracje, upoważniające 
go do pobierania odpowiednich 
wpłat, fałszując jednocześnie 
pieczątkę. Klientom swoim obie 


17,20 Recital organowy Widomskie- 
go. 
18,00 Odpowiedzi na listy w spra- 
wach technicznych. 

18.10 Muzyka (płyty). 

18.20 „Wczasy robotnicze“ — poga- 
danka. 

15.30 Pogadanka aktualna. 

1840 „Mnzyka lekka i powężna* = 
gawęda muzyczna, 

19.06 „Pociąg w nieznane* — kon- 
cert rozrywkowy. 

20.35 Dziennik wieczorny. 

21.00 „Zawisza Czarny“ — dramat 
Słowackiego. 

22.10 „Produkujemy prawdziwy je. 
dwab** — pogadanka. 

22.20 Koncert życzeń. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
LONDYN (261) i DROITWICH (4500) 
22.25 Koncert fortepianowy F-mofl Szo 


pena, 
BRUKSELA (484) 

22.00 Concerto grosso Nr. 12 Corellega, 
Havanaise Saint-Saensa, Suita bale- 
towa Scarlattiego, Suita walców wie- 
deńskich Gilsona, 

KALUNDBORG (1250) 

20.10 Uwertura „Wolny strzelec“ We- 
bera, Koncert fortepianowy B-dur 
Brahmsa i Symfonie Nr. Szostakowi 


cza. 
PARYŻ (1648) 
21.30 Mała symfonia D-dur Mozarta, 
Symfonia E-moll Brahmsa i Sinfonia 
domestica R, Straussa. 


cywał, że każdy prenumerator BORDEAUX (279) 
będzie miał prawo do umie-|21,39 „Mała narzeczona” — operetka 
szczenia kilku bezpłatnych 0-| Lecocqa. 


głoszeń. Naiwnych nie brakło i 
„interes'* szedł wcale dobrze. 
Gdy jednak liczne reklamacje 
czytelników w administracji wy 


KOENIGSWUSTŁRAHAUSEN (1571) 
20.35 Uwertura „Don Juan“ i Aria 
Mozarta, Suita balelowa Regera, Sym 
fonia H-moll Borodina, 
HEILSBERG (291) 


dawnictwa w Warszawie nie od 20:10 Tragiczna uwertura i Koncert for 


nosiły skutku, poszkodowani 
poczęli zwracać się do policji. 
Pilin, 


pali pod nogami, uciekł do War 
szawy, gdzie też w sierpniu 
1938 roku został ujęty. Podczas 
transportowania go do urzędu 
śledczego w Łodzi zdołał zmy- 
lié czujność eskortującego go 
wywiadowcy i uciec. Na skutek 
wysłanych za nim listów goń- 
czych został w styczniu r. b. u- 
jety w Krakowie i w dniu wczo 
rajszym stanął przed sądem o0- 
kręgowym w Łodzi Oskarżony 
o dokonanie fałszerstwa i oszu- 
stwa na szkodę całego szeregu 
osób, których spólne pretensje 
sięgają sumy 2,000 zł. 


Ną rozprawie oskarżony przy 
znał się do winy i zeznał, że do 
ciągłych przestępstw pcha go 
hrak kokainy, bez której nie 
wyobraża sobie życia. Sąd po 
przesłuchaniu świadków i przed 
sławiciela oskarżenia publiczne- 
go, prok. Zimińskiego, skazał 
Pilina na 5 lat więzienia i po- 

rosę praw na przeciąg 5 
lat. i 


tepianowy D-moll Brahmsa, Symfo- 
nia D-moll Brucknera. 
WROCŁAW (316) 


widząc. że grunt mu się |20.10 Uwertura „Coriolan“ Beethovena, 


Koncert fortepianowy A-moll Schu- 

mana, Uwertura romantyczna Thuil 

lego, Symfonia Nr. 3 Schumana. 
LIPSK (382) 

22.356 Suita Konstantinowa i Koncert 
fortepianowy A-dur Liszta, 

SZTUTGART (523) 

00.00 „Requiem Mozarta, Koncert for 
tepianowy C-dur Beethovena, Pieśni 
Schumana, Kwartet smyczkowy Sme 
tany, Utwory solistyczne, 

WIEDEŃ (507) 

20.40 Kwintet smyczkowy F-dur Brick 
nera, 

BUKARESZT (365) 

20.15 Uwertura „Coriolan“ i Koncert 
skrzypcowy D-dur Beethovena, Sym 
fonia Nr. 8 Brucknera. 

BUDAPESZT (550) 

17,40 Wariacje Regera i Symfonia E- 

moll Brahmsa. 
MEDIOLAN (368) 
21.00 „Ernani* — opera Verdiego. 


wsad 'EuaAoyjsog Jnp- KmouErdo4 
Ska ZONE ZZ dos 


Z LEGIONU IM, PŁK. BERKA JOSE- 
LEWICZA 

W czwartek, dnia 23 lutego b. roku 
o godz. 21-ej w lokalu Legionu, przy 
ul. Piotrkowskiej 61 wygłosi dr, Paweł 
Klinger odczyt p. Ł „Na bezdrożach *" 
cia seksualnego” Wstęp bezpłatny 
członków i posiadaczy kart ©” 
wych, 


GIOS SPORTOWY 


en Lódź, dnia 23 lutego 1939 r. 
S e 


0 wysudowanie 
nowej pływalni w Łodzi 

Okręgowy związek pływacki czy 
ni już od dłuższego czasu starania, 
by w związku z projekitowaną bu 
dową nowego zakładu kąpielowego 
na Bałutach, wybudowana została 
obok tego zakładu nowoczesna pły 
walnia, któraby miała duże znacze- 
nie dla rozwoju sportu plywackie 
go w Łodzi. 

Sprawa znajduje się obecnie na 
dobrej drodze i najprawdepodobniej 
budowa nowej pływalni krytej w 
Łodzi zostanie zrealizowana, 


Z kim gra UT 


w nadchodzącą niedzielę konkursie, wyjdzie z zawodó 


W związku z naszą wiadomością 
o zwróceniu się Union - Touringu 
do warszawskiej Polonii z propozy 
cją rozegrania dwuch meczów to- 
"waizyskich w dniach 26 b, m. (w 
Warszawie) i 5 marca (w Łodzi), 
dowiadujemy się, że do środy Po- 
lonia nie nadesłała jeszcze odpowie 
dzi i wobec tego Union - Touring 
chcąc wykorzystać wolny termin, 
postanowił sprowadzić na niedzielę 
do Łodzi częstochowską Brygadę. 

Jeśliby Brygada nie zgodziła się 


na przyjazd, piłkarze Union - Tou- 


ringu rozegrają w niedzielę mecz 
towarzyski z jedna z drużyn lokal- 


DBAJCIE O SWOJE ZDROWIE 


Prz chorobach: ŻOŁĄDKA, KISZEK 
WĄTROBY, przy KAMIENIACH ŻÓŁCIO- 
WYCH, WZDĘCIU BRZUCHA, ODBIJANIU 
SIĘ LUB SKŁONNOŚCIACH DO ZAPARCIA, 
stosuje się: .,SZWAJCARSKIE GORZKIE 
ZIOLA“ Gąscckieęgo, naturalny łagodny 
trodek przeczyszczający, ułatwiający lunkcje 
organów trawienia, stosowane również przy 
nadmiernej otyłości Sprzedają apteki I skła» 
dy apteczne, 


Jak Bradl „zwycieżył' Birgera Ruuda? 


jeszcze o wspaniałym pojedynku 


szych skoczków świata na Krokwi 


Z górą dwadzieścia tysięcy pu wurowo, ale nie skakali tak jak 
bliczności oglądającej niedziel- Ruuwdowie; ich sylwetki w cza- 
ny konkurs skoków o tęgorocz- sie lotu nie miały tego zachwy- 
ne mistrzostwo narciarskie świa cającego piękna, co sylwetki Ru 
ta, przekonane było, że choć udów. 


norweg Birger Ruud miał pierw 
szy skok stosunkowo krótki. ale RUUDOWIE MISTRZAMI STY- 


pod względem stylu, jakże ep- 4 
szy od skoku niemca Bradla, A Birger Ruud ma na 


jednak dzięki wspaniałemu sko- BCE pI a 
kowi w drugiej serii, w której, skich i mistrzostw FIS. Na igrzy 


rsk iwi dość w Skach w Lake Placid jego rodak 
uzyskał największą długość eS Beck miał nad nim półtora me- 
zwycięzcą. Niektórzy nawet za-, tra przewagi w długościach, ale 
stanawiali się, czy Bradl znaj. Zwycięzcą wyszedł Ruud. Niko- 
dzie się na drugim czy na trze-| KO to nie dziwiło. Skakał prze- 
cim miejscu, gdyż szwed Erik- © d } 
son skakał w sumie od niemca; Garmisch Partenkirchen szwed 
tylko o pół metra krócej, a moż- | Erikson miał również skoki 
na byłp dyskutować, który z| dłuższe od Birgera, skakał przy 
tych dwóch zawodników był sty |!5m bardzo poprawnie, ale Bir- 
lowo lepszy. ger był klasą pod względem sty 
lu i zwyciężył. W roku ub. Sta- 
nisław Marusarz skakał dalej. 
niż Asbjoern Ruud, ale zwycię- 
żył norweg, gdyż stylowo prze- 
waga należała do niego. 


JAK SIĘ PUNKTUJE SKOKI? 


swym 


SKOMPLIKOWANE OBLICZE- 
NIE. 


Obliczanie wyników w sko- 
kach jest rzeczą dość skomnliko 
waną, w której szeroki ogół nie 


koncie pięć mistrzostw olimpij- | 


ież piękniej. Na olimpiadzie w, dziów. Najwyższa nota, jaką mo 


za| „NIEMIECKA KOMBINACJA“. 

Bradl w piewszym skoku wy- 
szedł z progu daleko wyżej, niż 
„ | Ruud, przez powietrze parł z sza 

Najdłuższy skok w konkursie | Joną brawurą, ale niespokojnie, 
otrzymuje notę 20 pkt., niezależ nowi ściskał w kostkach, chcąc 
nie od tego, czy wynosi on wąsko prowadzić narty, co do- 
czy 80 metrów. Ten najdłuższy | szło do przesady i dało poprze- 
skok i te 20 punktów są pódsta- | czne skrzyżowanie nart, za co 
wą do przeliczenia na punkty | traci się punkty. — Lądowanie 
dalszych skoków, czego dokonU | miał Bradl pewne. Długość sko- 
je się na podstawie specjalnych | ku? — Sędziowie ocenili na 78 
tabel. mtr. — Na zeskoku zjawiło się 
dwóch niemców, którzy zrobili 
tak nieprawdopodobną awantu- 
rę, że dla miłej zgody ogłoszono 
skok Bradla na 580 mtr. Nie by- 
liśmy na zeskoku, nie mogliśmy 
punktów, co się jednak jesz. | nie stwierdzić, ile dokładnie sko 
cze na świecie nikomu nie uda- | czył niemiec, ale zeskok był tak 
ło. Skoczkiem, który otrzymał znakomicie obstawiony sędzia- 
już na wielkich zawodach 19.5) mi, że wydaje nam się, iż pomył 
pkt. jest właśnie Birger Ruud.— | ki były wykluczone. 


W zależności od błędów popeł- TAJEMNICE PUNKTOWANIA. 
nionych w czasie rozbiegu, lotu| Ruud otrzymał za pierwszy 
i zeskoku sędziowie orzekający, skok od sędziego niemieckiego 
ujmują od 20-tu odpowiednią i-| 18,5, od norweskiego 18,5, od 
lość punktów. Za jakie błędy i| polskiego 18,0. Warto tu przy- 
ile należy odejmować, jest to 


dwójną punktację: jedną z 
długość, drugą za styl. — Obie 
punktacje sumuje się razem. 


TRZECH SĘDZIÓW. 
Noty za styl ustala trzech sę- 


że otrzymać skoczek jest 20 


wiele się orientuje. Każdy jed- 
nak widz potrafi ocenić na oko, 
pewne ogólne różnice zachodzą- 
ce w stylach poszczególnych 
skoczków. Każdy widz potrafi 
powiedzieć po niedzielnym kon 
kursie, że Ruud to skoczek, z 
którego elegancją, płynnością i 
opanowaniem w czasie lotu, mo 
że się równać tylko jeden sko- 
czek na świecie, jego brat Asb- 
joern. Inni skakali dobrze. ska- 


Nie jest więc rzadkością, że 
skoczek skaczący daleko. w o- 
stałecznej klasyfikacji zostaje 
ulokowany za zawodnikami ma 
jacymi od niego skoki krótsze, 
Nie jest to żadna krzywda. — 
Intencją konkursów  narciar- 
skich są bowiem nie tylko sko- 
ki długie, ale przede wszystkim 
skoki piękne. poprawne stylo- 
wo, zgodne z niektórymi zasada 
1 aerodynamiki. Każdy sko- 


dość wyraźnie określone specja] 
nym regulaminem. — Trudność 
jest jednak ta, że skoczek w cza 
sie lotu może popełnić kilka błę 
dów równorzędnie, może źle u- 
kładać ciało i może źle prowa- 
dzić narty. Stąd też sędzia orze- 
kający musi wykazywać nie tyl 
ko kolosalną znajomość przepi- 
sów, znajomość stylów skoko- 
wych, znać właściwości stylowe 


kali pięknie skakali daleko i bral czek otrzymuje w konkursie po- 


Pomyślny rozwój szermierki łódzkiej 


stwierdza dr. A. PBapee, wicepre- 
zes Polskiego zw. Szermierczegeo 


w wywiadzie, udzielonym „Głosowi Porannemu* 


Od dłuższego czasu bawi służbo- 
wo w Łodzi wiceprezes Polskiego 
związku szermierczego dr. Adam 
Papee Korzystając z nadarzającej 
się a tak niecodziennej okazji zwró 
ciliśmy się doń z prośbą © wypowie- 
dzenie swych uwag co do rozwoju 
i poziomu tej gałęzi sportu na tere- 
nie łódzkim. 


Nie ma chyba szermierza w Pol- 
sce, któryby nie znał dr. Papee, te- 
go doświadczonego, najstarszego 
działacza szermierczego a jedno- 
cześnie i wielce rutynowanego za- 
wodnika, Jego szczupła sylwetka 
jest niezwykię popularna. Znają go 
przecież doskonale plansze olimpij- 
skie Paryża, Amsterdamu, Los An- 
geles i Berlina, na których to czte- 
rokrotnie, a jakże godnie, reprezen- 
iował nasze barwy państwowe. Za- 
sługą dr. Papee i to w Iwiej części, 
jest przecież światowa pozycja pol- 
skiej szermierki, 


— Zacznę od stron dodatnich — 
mówi dr. Papee. — Godnym uwagi 
i specjalnego podkreślenia jest, że 
macie w Łodzi dużą ilość klubów, 
uprawiających szermieckę i pokażny 
zastęp ćwiczących. Pod tym wzglė 
dem zajmujecie, jako okręg — dru- 
gie miejsce w Polsce, ustępując je- 
dynie Śląskowi. Znaczne kadry 
szermierzy łódzkich wykazują pew 
ną przewagą szpadzistów. Zauwąży 
łem, że szpada jest lepiej robio- 
na, niż szabla. Wielką wadą roboty 
szpadowej jest jednak brak spraw- 
dziann w postaci aparatu elektrycz 
nego. W walce na szpady dużą róż- 
nicę stanowi czy posługujemy się 
aparatem, czy też wałczymy bez nie 
niego. Daje się to wyrażnie odczuć 
Aopiero w poważniejszych spotka- 

+. Słyszałem, że ten dotkliwy 
"dzie w niedługim czasłe usu 


| 
| 


pi Z a EH 


nięty. Zakupienie takiego aparatu gromnie ważną, jeśli chodzi o szli- 


będzie krokiem naprzód, gdyż da to | iowanie formy i zdobywanie ruty- 
możność objcktywniejszej oceny ; ny. 
walorów szpadzistów, 
Na podstawie tego co widziałem | bytu w Łodzi w dodatku przy tak 
tutaj stwierdzam, że szpadziści wy- | znacznej ilości ćwiczących trudno 
kazują postęp, zdradzają dużą bo- | mi było zorientować się w materia- 
jowość, nabierając jaż rutyny. Dru- le ludzkim i w możliwościach po- 
gim ujemnym momentem szermier- | szczególnych zawodników. Są tu- 
ki łódzkiej jest brak planszy na taj jednak 
sali treningowej, przez co praca wpadli w oko, 
nóg na śliskiej podłodze nie może | Dajwiowski pracuje z wielką ener- 
dawać żadnych wyników. gią i zacięciem, ale z pewną prze 
— 0 ile wiem okręgowy urząd | Sadną manierą. Następnie lepszy 


— W czasie mego krótkiego pe- ` 


szpadziści, którzy mi | 
Taki naprzykład 


czołowych skoczków, ale też mu 
si posiadać wybitną spostrze- 
gawczość 


JAK SKRZYWDZONO BIRGE- 
RA RUUDA. 

W artykule niniejszym cho- 
dzi e wykazanie, że niedzielny 
konkurs g mistrzostwo świata 
nie został oceniony w sposób 
właściwy. Skrzywdzono w nim 
wyraźnie Birgera Ruuda. Zajmij 
my się więc omówieniem jego 
skoków i skoków jego rywala 
tyrolczyka Bradla. Bradl jest 
niewątpliwie po Stanisławie Ma 
rusarzu największym talentem 
skokowym na świecie, z tym tyl 
ko, że Marusarz jest już dziś ta- 
lentem zmarnowanym, a przed 
Bradlem stoją kolosalne możli- 
wości rozwoju. Zawodnik nie- 
miecki będąc jednak od bardzo 
wczesnej młodości nastawiony 
na skoki rekordowe, popadł w 
szereg nawyków, obniżających 
jego klasę stylową, czego nie 


w. F, i miejski komitet w. f. w Ło- poziom wykazują Domański, Kans, |1OŻna zarzucać norwegom, t- 


dzi mają w tym względzie przyjść 
z pomoca — informujemy naszego 
rozmówcę. 

— Tak, słyszałem już o tym. Po- 
mijając te dwa mankamenty, moja 
opinia © szermierce łódzkiej jest 
uaogół dodatnia. Najważniejsze, że 
potrafikiście w Łodzi pozyskać dla 
tego sportu młodzież szkolną. Te- 
raz musicie się piąć w górę. Rozu- 
miem, iż do tego potrzebna jest po- 
moc trenerów. Macie ich wpraw- 
dzie, lecz w ilości niewystarczającej 
gdyż ci, którzy są nie mogą nale- 
życie obsłużyć wszystkich klubów. 

— Jeśli chodzi o zawodników to 
sądzę, że nasz olimpijczyk, Kantor, 
nie jest jeszcze w formie. Przyczy- 
na prosta — brak treningu i poważ 
niejszych przeciwników. Kantor 
miał w tym sezonie zaledwie trzy 
treningi i czterokrotnie walczył w 
konkurencji lokalnej, Również i dru 
gi czołowy szermierz łódzki, Banaś 
zie jest jeszcze w należytej formie. 
Dla obu tych zawodników bardzo 
korzystne byłyby (obok regułanych 
treningów) wyjazdy do Warszawy 
na dokształcanie się, gdyż tam mo- 
gą znaleźć odpowiednich partnerów 
z grupy olimpijskiej. Taka właśnie 
różnorodność przeciwników jest o- 


Bartnicki i Siekierka. Co sie tyczy CZACYM się szluki skakania na 
szablistów to zarówno z techniką | SKoczniach małych. 


jak i rutyną jest jeszcze bardz, 
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z dużym zacięciem i bojowością, e rż | a Td koni wartość 

ule czystość prowadzonych akcji la MSE SA > Je BOJ A 

pozosiawia wiele do życzenia. Si SEEE RYS ży s, 
— Resumując te spostrzeżenia Dia P EE pE a ga a ja. 


— kończy wywody dr. Papee >| : ; 
przyznać muszę, że w Łodzi szer- | ©Y Mają specjalną trybunę. 
Ruud 


mierka kroczy naprzód, Robicie po- | skakał w niedzielnym 
stępy ilościowe i jakościowe. Wiel-| konkursie przed Bradiem. Była 
kim wysiłkiem pracy potrafiliście to przewaga dla austriaka. Tak 
zdobyć sobie publiczność, co mnie jednak przesądziło losowanie — 
cieszy specjalnie. Sądzę, że postępy | Zawodnik, skaczący później, ma 
szermierki łódzkiej są wynikiem | zawsze możliwość dostosowania 
wspólnych wysiłków i harmonijnej swego skoku do wyników prze- 
współpracy takich czynników, jak | ciwnika, co jest dla skaczącego 


okręgowego urzędu w. f., miejskie- | wcześniej niemożliwe. Pierwszy į 


go komitetu w. f. i p. w. w Łodzi, 
wreszcie łódzkiej prasy sportowej, 
wykazującej, jak to zdążyłem zan- 
ważyć, duże zrozumienie dla tej tak 
bliskiej memu sercu gałęzi sportu. 

Sądzimy, że cenne uwagi krzewi- 
ciela polskiej szermierki, dr. Papee 
będa dla łódzkich władz okręgo- 
wych i zastępu ćwiczących zachęta 
i wskazówka do dalszej pracy nad 
fźwignięciem sportu; szermierczego 
do poziomu godnego wielkiej Łodzi. 

. Pol. 


skok Ruuda był niezwykle płyn 
ny. Po wybiciu się z progów wy 
szedł skoczek daleko w przód, 
spokojnie bardzo pracując ra- 
mionami, narty prowadząc wąs- 
ko i równo. Na kilka metrów 
przed zeskokiem zatrzymał pra 
c” ramion, co się udaje tylko nie 
licznym skoczkom na świecie. — 
Lądowanie Ruuda było ogrom- 
nie pewne i wąskie, wyjazd bez 
zachwiania, skok był jednak 
dość krótki, gdyż tylko 72 mtr. 


| 


pomnieć, że Stanisław Marusarz 
w konkursie skoków do kombi- 
nacji, mimo że jest on skocz- 
kiem stylowo od Ruuda daleko 
słabszym, otrzymał od polskie- 
go sędziego p. (Loteczki notę 
19,0! Gdyby więc norweski sę- 
dzia szedł drogami p. Loteczki, 
mógł przecież punktować swego 
rodaka wyżej, to by nikogo nie 
dziwiło, gdyż Ruud był pod 
względm stylu słabszym tylko 
od swego brata. Sędzia norwes- 
ki był jednak bardzo uczciwy, 
nie tylko w dniesienin do 
swych rodaków, ale wogóle do 
wszystkich uczestników konkur 
su. Bradl otrzymał za pierwszy 
skok noty: od niemca 18,5, od 
norwega i polaka po 18,0. 


ZA REKORDOWY SKOK — 
NAJNIŻSZA NOTA. 


_ W drugiej serii skoków Ruud 
przeszedł samego siebie. Mimo o 
graniczenia rozbiegu, który po 
zwalał na maksymalny skok 80 
mtir.. Ruud w wspaniałym stylu 
zdobył się na skok 81.5 mtr. — 
Bradl. chociaż chciał iść na dłu- 
gość, chociaż ciągnął w powie- 
trzu z ogromną siłą, nie potra- 
fił dorównać norwegowi i sko- 
czył od niego znacznie krócej, 
będąc przy tym stylowo słab- 
szym od norwega. 


Drugi skok Ruuda był naj- 
wspanialszym skokiem, jaki wi- 
działa Krokiew. I za ten skok sę 
dzia niemiecki Raether dał mu 
tylko 17,5 pkt. Te 17.5 pkt. za- 
decydowało o zwycięstwie Brad 
la, norweg stanowczo zasłużył 
na lepszą notę, ale p. Raether 
wolał tego nie ocenić po spor- 
towemu. 


SĘDZIA NIEMIECKI POMÓGŁ 
BRADLOWI. 

P. Racther ocenił skok Ruuda 
tak samo jak skoki: Stanisława 
Marusarza, słabych stylowo 
ILahra i Marra oraz J. Kuli. Nie 
ma ani jednego znawcy na świe 
cie, któryby powiedział że Ma- 
rusarz jest lepszym stylowo 
skoczkiem od Ruuda; sam Ma- 
rusarz nie ma do tego pretensji: 
co tu dopiero mówić o takich 
skoczkach jak Marr czy Lahr, 
Skoki Ruuda a ich, to niebo i zie 
mia. Mało tego, p. Raether dał 
Krausowi za drugi skok notę 
18,0, choć skokiem swym Kraus 
nie umył się nawet do skoku Ru 
uda. Widać z tego, że sedzia nie 
miecki, albo kierował się złą 
wolą, albo też nie orientował się 
zupełnie w wartości stylów po- 
szczególnych skoczków, z, 
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GŁOS HANDLOWY 
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Niemcy i Włochy 


Przed kilku dolami podpisano w 
Rzymie wiosko-niemiecki traktat han- 
dłowy. 

Prasa berlińska i rzymska winszują 
sobie tego nowego sukcesu polityki 
ost i mówią już o hłoku niemiecko- | 
włoskim „w dziedzinie ekonomicznej”. | 
Fakıy wykazują jednak, że o ile Niem- 
ry zainteresowane są przyłączeniem 
7o swego systemu wymiany towaro- 
wej. sąsiedniego półwyspu, Wlochy smi | 
szą się obawiać zbyt daleko posuniętej 
wspólnoty ekonomicznej, 

już w osi politycznej Włochy nic 
ndgrywają roli równej Rzeszy. Są onc 
tylko „świetnym  sekundantem', W 
bloku ekonomicznym zajmowałyby 
najwyżej miejsce podobne, jak inue 
państwo Europy południewo-wschod- 
niej, leżące w orbicie zamierzeń nie- 
mieckich. 

Cyfry mówią, że włosi kupują wiz- 
cej od niemców, niż im sprzedają. Po- 
nieważ nie mają dewiz, a trakiat n- 
party jest na ciearingu, wiosi odgry- 
wają rolę stałego dłużnika w stosnnku 
do sąsiada. 

Niemcy, według swych własnych 
statystyk, sprzedały włochom w 1938, 
roku towarów za 549 milionów marek, 
a zakupiły u nich za 284 miliony. 

Włochy, według rzymskich statystyk 
ofiejalnych sprzedały Niemcom w ro- 
ku 1958 towarów za 1987 milisnów li- 
rów, a kupiły u nich za 2981 milionów 
lirów. | 

Obie statystyki wykazują poważny | 
feficyt bilansu handlowego włoskiego 
w stosunku do Rzeszy. 

W 1988 roku udział Rzeszy w han-| 
diu włoskim wynosił w eksporcie 25, 
procent a w imporcie 27.8 procy u- 
dział Włoch w handlu niemieckim wy 
nosił w eksporcie 06.2 proe., a w im- 
porcie 4.5 proc, 

Udział Włoch w wymianie towaro- 
wej Rzeszy jest nieznaczny obok udzia 
łu Rzeszy w wymianie towarowej 
Włoch. Obraz ten ujawnia też, że Wło 
chy pozwoliły handlowi niemieckienin 
na zajęcie na półwyspie apenińskim | 
roli, analogicznej do tej, którą zdobył 
już w krajach naddunajskich i bałkań- 
skich. 

W bloku ekonomicznym Włochy nie 
mogłyby stać na równi z Niemcami. 

A imperium włoskie? Nie przedsta- 
wia ono nic w wymianie towarowej 
kraju macierzystego: 206 milionów ti- | 
rów importu, a 2.6 miliona lirów eks- 
portu, Tym Włochy nie mogą zrówno- 
ważyć ciężaru Niemiec w swej wymia- 
nie towarowej. 

W Rzymie o tym wszystkim wiedzą. 
4lnikają tam też realizowania „bloku 
ekonomicznego”, © którym mówiły 
dzienniki włoskie i niemieckie, Pod- 
pisany traktat ma tylko wariość zwy- 
czajnego układu clcaringowego z kil- 
koma dodatkami, dotyczącymi Triestu 
i wymiany turystycznej. Nie wzmacnia 
on osi, jak by można przypuszczać, 
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dań 


Domagać się tego ma kupiectwo polskie na konferencji warszawskiej 


Wczorajszy „Głos Poranny* 


doniósł © wyznaczeniu na dzień| wej w celu skrystalizowania po 
glądów sfer gospodarczych na 
kierunek polityki państwa na się dyskusja, a nasłępnie wygło sza, 


2 i 3 marea terminu wielkiej 
konferencji importowej w War 
szawie. 

Jak wiadomo, w ubiegłym ro 


| zwrócił się do rady handlu za-| 
|granieznego R. P. z poleceniem | 


zawanie konferencji 


importo- stęp do surowców  kolonial-| 


| nych, 
| _ Po referatach tych odbędzie 


Elimimowanie żydów z imporiu Zz zee 


„Urzedowa ceduła 
giełdy warszawskiej 


Na wczorajszym zebraniu giełdy wa- 
'lulowo -—-dewizowej w Warszawie len- 
dencja dla dewiz była przeważnie slab- 
przy obrotach malych. Notowano: 


Í 


tym odcinku i na kierunek dzia | szony będzie referat sprawo- Amsterdam 283.50, Bruksela 89.30, Ko- 
|łalności czynników prywatnych zdawezy p. dr. Andrzeja Mar- 
ku p. min. przemysłu i handlu| w zakresie racjonalizacji przy- | chwiúskiego p. t. „Środki reali- 


wozu, 
Jak już donesiliśmy. 


termin | 


zacji wysuniętych wniosków“. 
Niezależnie od tych referatów 


podjęcia badań nad organizacją konferencji ustalony został na syntetycznych zostaną przedsta- 


| przywozu do Polski artykułów |2 i 3 marca b. r. 
a w|nastąpi dnia 2 marca b. r. w go 
dzinach rannych w sali Resur- ne, wydrukowane 


o charakterze masowym. 

szczególności surowców. 
Badania te miały na celu o- 

cenę obecnych form organiza- 


stwa narodowego, 
wniosków, wskazujących for- 
my, metody i źródła zakupu naj 
lepiej zabezpieczające 
gospodarstwa narodowego 


rzeczywistnianiu tych optymal- 
nych form, metod i źródeł za- 
kupu. 
Po przeprowadzeniu tych ba- 
á p. minister polecił zorgani- 


sy Kupicckiej. 


Na porządku obrad konferen 
| eyjnych i metod oraz źródeł im cji przewidziane są referaty: p. 
| portu pod kątem długofalowych | dr. Stanisława Waschk: na te- mi do konferencji zanotować 
potrzeb i interesów gospodar-| mat struktury i dróg reformy 
ustalenie przywozu polskiego, p. Emilia- 
na Bobkowicza na temat braku, jące sfery 


Otwarcie jej 


| wione konterentji referaty bran 
żowe, które zastały ęepracowa- 
i rozesłane 
uczestnikom konferencji już u- 
przednio. 


W związku z przygolowania- 


należy pogłoski, według któ- 
rych pewne grupy, reprezentu- 
kupiectwa chrześci- 


F potrzeby przedsiębiorstw han-| jańskiego pragnełyby przeforso- 


$ 


interesy | dowych w imporcie, p. Karola wać na konferencji 
i| Lastowitschki w sprawie ohsłu- | zmierzający do wycliminowania 
| wreszcie wskazanie sposobu po- gi finansowej przywozu, p. Win; żydów z handln imnortowego. 

|stępowania zaleconego przy u-|centego Rartosiaka na temat 


metod i środków przejmowania 
|pomoeniczych funkcji handla- 
wych (przewóz, spedycja. ma- 
| klerstwo) i dyr. Kazimierza Ga 
.domskiego p. t „O własny do- 


| Mntywy pełityczne tej akeji 
mogły być wysnniele na plan 


| pierwszy. przesłaniając w ten 
| Sposób istotne ecele tej ini- 
cjatywy. 


| 


Straik ekspedytorów zakończony 


Podrożenie przewozu w 'łynie na ceny manufaktury 


Jak już donosił „Głos Poran- 
ny“, wybuchł w Łodzi „strajk“ 
ckspedytorów, pracujących na 
trasie Łódź — Lwów. 

W ostatnich dniach strajk zo 
stał zakończony, a przewóz to- 
warów odbywa się normalnie. 


Kupiectwo lwowskie zaakcep 
towało postulaty ekspedytorów 
i zgodziło się na podwyżkę ta- 


ryfy za przewóz o 40 procent. 
Obecnie ma być opracowany 
specjalny plan, mający na celu 


'poważniejszą poprawę sytuacji 
przede 
szystkim zaś poprawę ich ren 


firm  ekspedycyjnych, 
W 

towności. ] 
| Aczkolwiek ostatni strajk nie 


pszyniósł żadnych komplikacji, 
to jednak zwyżka przewozu wy 
woła pewne refleksy gospodar- 


cze, gdyż po Lwowie może na- 


stąpić podwyżka przewozu i na 
innych trasach. 

Wohec tego, że detaliści i hur 
townicy sprzedają manufakturę 
po cenach przystosowanych do 
zdolności rynkowych, kontentu- 
jąc się minimalnym zarobkiem. 
należy przypuszczać, że podwyż 
| ka przewozu odbije się również 
na cenach w detalu. 


Sankcie na nieselidnych odbiorców 


Sześć związków przeciwko zwrotom towarów włókienniczych 


Czynniki gospodarcze Łodzi 
przystąpiły do kontynuowania 
podjętej w roku ub. przy udzia- 
le izby przemysłowo - handlo- 
wej akcji, zmierzającej do ukró- 
cenia szkodliwej praktyki zwra- 


|eania przez odbiorców łódzkiego 


przemysłu i handlu włókienni- 
czego niesprzedanych towarów. 


W ramach tej akcj! utworzono 
komisję rozjemczą, której zada: 
niem będzie rozpatrywanie kon- 
kretnych wypadków zwrotu, za- 


Chwilowo słabiej na giełdzie łódzkiej 


Moeniejsza ostatnio tendencja dla 
papierów wartościowych uległa 
wczoraj nicznacznemu osłabieniu. 
Karsy pożyczek t listów były nie- 
co niższe od poprzednich, transak- 
cje — niewielkie. 

Kursy poszczególnych walorów 
kształtowały się następująco: 

4 i pół proc. państwowa pożycz- 
ka wewnętrzna utrzymała się na po- 
ziomie poprzednim. Grubszymi od- 
cinkami obracano po 67 w płaceniu, 
67,50 w żądaniu, drobnymi po 67,50 
kupno, 68 sprzedaż, 

3 proc, pożyczka inwestycyjna 
miała tendencję niejednolita: I em. 
obniżyła się o 50 pkt.: 92.75 w pła- 
ceniu, 93.25 w żądaniu; II em. bez 
zmian: 93.75 kupno, 94.25 sprzedaż. 
Bez zmian były również serie, przy 
czym I em, obracano po 96.75 i 97,25 
zaś II em. 97,75 i 38,25. 

4 proc. prem. pożyczka dolarowa 
(dolarówka) obniżyła się © 25 pkt. 
Płacono za nią 44,50, żądano 45. 

4 proc. pożyczka konsolidacyjia 
straciła 50 pkt.: grubszymi odcinka 
mi obracańio po 67,75 w płaceniu, 
68.25 w żądaniu, zaś drobnymi po 
67,50 kupno, 65 sprzedaż. 

5 proc. pożyczka konwersyjna po 
prawiła się o 25 pkt. Za grubsze od- 
cinki płacono 71, żądano 71.50, zaś 
za drobne 68.75 kupno, 69.25 sprze- 
daż. 

5 proc. pożyczka kolejowa straci- 
ła 25 pkt. Brubszymi odcinkami o- | 


bracano po 68.50 kupno, 69 sprze- 
daż, zaś za drobne płacono 66.75, 
żądano 67,25. 

4 i pół proc. listy zastawne ziem- 
skie ser. V nie zanotowały zmian: 
64.25 kupno, 64,75 sprzedaż, 

5 proc, listy zastawne m. War- 
szawy miały tendencję niejeduolitą: 
listy stare nie zanotowały zmian: w 
płaceniu 77,75, w żądaniu 78.25 
Listy z 1933 r. grubsze odcinki 
straciły 15 pkt.: 74 kupno, 74,50 
sprzedaż; drobne odcinki obniżyły 
się o 50 pkt. 75 kupno, 75,50 sprze- 
daż. 

5 proc. listy zastawne m Łodzi z 
roku 1933 poprawily się o 50 pkt. 
i obracano nimi po 68,50 kupno, 69 
sprzedaż. 

6 proc. obligacje m. Warszawy 
VI em.: obracano nimi po 83. kup- 
uo, 83,50 sprzedaż. 

3 proc. renta ziemska: odcinki po 
500 zł. zyskały 50 pkt, i płacono za 
nie 65.25, żądano 65.75, zaś za od- 
cinki po 100 zł. płacono 85,75, żą- 
dano 86.25. 

Na rynku akcjowym tendencja 
niejednolita. Akcje Banku Polskie- 


„kupionego towaru i stosowania 
sankcji wobec niesolidnych od- 
biorców. 


do opracowania regulaminu, nor 
mującego procedurę jej postę- 
powania i sankeje na kupców 


Komisja posiada charakter in- | niesolidnych, po czym niezwłocz 


stytucji 
reprezentującej 6 
kienniczego, a mianowicie Zwią 
zek przemysłu włókienniczego 
w państwie polskim. Krajowy 
związek przemysłu włókiennicze 
go, Zrzeszenie wytwórców prze- 
|mysłu włókienniczego, Stowa- 
rzyszenie polskich kupców i 
przemysłowców chrześcijan, Sto 
warzyszenie kupców m. Łodzi i 
Centralne stowarzyszenie kup- 
ców i przemysłowców woj. łódz- 
kiego. 


stytuujące posiedzenie. na któ- 
irym dokonano wyboru prezy- 
dium, powołując na przewodni. 
|czącego inż. Kazimierza Barciń: 
skiego oraz na wieeprzewodni- 


| Komisja odbyła pierwsze kon- 


mgr. Jerzego Mandeltorta. 
Obecnie komisja przystąpiła 


1EEEME ROW T ETZ NYIEDIOZO 
„Berghiitte” podejmie 
konkurencię z Trzyńcem ? 


Towarzystwo „Berghütte (Ban- 
ska a huini spolecnost) w Pradze 
wykupiło z rąk zakładów włókien- 
niczych J. Hernych i Syn sp. akc, fa 
hrykę w Vamberku, która już od 
kilku lat jest nieczynna i zamierza 
ja uruchomić. 

Jak słychać w fabryce tej „Ber- 
ghiitte” ma produkować te wyroby 
metalowe, które dotychczas były 
wytwarzane na odstąpionych tere- 
| nach, Ponieważ do niedawna w rę 
` kach „Berghiitte” spoczywał zarząd 


międzyorganizacyjnej, |nie podejmie swą normalną dzia 
czołowych | łalność. 
zrzeszeń przemysłu i handlu włó j 


[NA TARGI LIPSKIE 
i DO BERLINA 


wycieczki indywidualne 


(WYCIECZKI NA SYCYLIĘ 


(Pobyt w Taorminie) 
Wyjazdy 1-go każdego miesiąca 
t. 565— 


WYCIECZKA do SAN-2EMO 


od 3 — 27 marca Zł. 595— 


PO SŁOŃCE POŁUDNIA 


na M-S „Piłsudski 
7 — 30 kwietnia Zi, 660,— 


czących p. Gustawa Knocha i| INDYWIDUALNE WYJAZDY DO; | 


ANGLII, FRANCJI, BELGII, 
PALESTYNY 

i innych krajów europejskich 
i zamorskich, 


FRANCOPOL 


Łódź, Piotrkowska 104-a 
| tel. 240-40. 


|| 


postułał. 


|penhaga 111, Helsingfors 10.97, Lon- 
dyn 24.86, Nowy Jork 5.50, Nowy Jork 
i kabel 5,30, Oslo 124.90, Paryż 14.02, 
|Sztokholm 128.10, Zurych 120.45. Bauk 
Polski płaci} za dolary amerykańskie 
5.26,50, kanadyjskie 5,23,50. floreny ho 
lenderskie 282 60, franki francuskie — 
(13.95. szwajcarskie 119.95, funty an- 
gielskie 24.77, guldeny gdańskie 09,45, 
belgi belgijskie 89.05, korony norwe- 
skie 124,80, korony duńskie 110,50, ka- 
| rony szwedzkie 127.50, liry włoskie ad- 
cinki do 100 lirów 16.20, marki fiń- 
„skie 10.70, niemieckie srebrne 71. 
PAPIERY PROCENTOWE 

Na rynku papierów procentowych 
iendencja była utrzymana, przy wię- 
|kszych obrotach 4 i pół proc. pożycz= 
ką wewnętrzną, Noławano: 3 proc. in- 
westycyjna I em. — 93, serla 97, II em. 
04, seria 98, 4 proc, dolarowa 44,74 — 
11.50, 4 proc. konsolidacyjna 68, drob 
jne odcinki 67,75, 4 i pół proc. we- 
,wnętrzna 67.25. 4 i pół proc, ziemskie 
64.75 — 64.50, 5 proc. konwersyjna - 
| 71.25, odcinki po 100 zł, — 69, drobniej 
sze adcinki 67.50, 5 proc. kolejowa — 
| 68.75, drobne odcinki 67, 5 proe. Wars 
|szawy z roku 1933 — 74.38 — 74,25, od 
cinki po 1.000 zł. — 75.25, 5 proc, War 
szawy stare 78, 5 proc, Łodzi z roku 
1933 — 67,75 — 68.75 — 67.75, 5 prot, 
Lublina z roku 1933 — 63, 8 proc. 
Przemyslu Polskiego funtowe 82, 6% 
obligacje m. Warszawy VI em. — 83.25 

AKCJE 

Na rynku akcyjnym tendencja byla 
nieco słabsza, przy większych obrJ= 
tach akcjami Banku Polskiego. Nola- 
wano: Bank Polski 135, Bank Handlo* 
|wy 60, Bank Zachodni 41.50, Modrze- 
| jów 21, Ostrowiec 78 — 77, Haberbusch 
68.75, Cukier 38.25 — 38.50, Lilpopy 
94.50, Starachowice 58.50 — 58—58.25, 
Żyrardów 67, 

W obrotach pozagiełdowych: 3 prac, 
renta ziemska  odeinki grube 64 — 
|65,50, odcinki po-100 złotych — 386, 
|Rudzki 13 — 12.75, Wileński Bank 
| Ziemski 106 w płacenia, 


GIEŁDA ŁÓDZKA 


Na wczorajszym zebraniu gleldowym 
w Łodzi nolowano: 


sprzedaż kupna 


Dolarówka - 45.00 - 44.75 
Inwestycyjna I em. 93,50 93.25 
Inwestycyjna Il em. 94.50 94.25 
Konsolidacyjna 68.50 68.25 
Wewnętrzna 67.25. 67.15 
| Bank Polski 134.00 133.00 


'Tendencja utrzymana, 


GIEŁDA ZBOŻOWA 


Żyto 14.25 — 14.50 
Pszenica 20,75 — 21.00 
Pszenica zbier. 20.25 — 20,50 
Mąka pszenna 30% 39.00 — 40,00 
35% 388.00 — 39.00 

502% 34.50 -- 36,00 

65% 33,00 — 34.00 

Otręby pszenne gr. 11.50 — 11.75 
Otręby żylnie 9.75 — 10.00 
Jęczmień przem. 16.25 — 16,75 
Gryka 21.50 — 22.00 
Kasza gryczana 88,00 — 39.00 
Peluszka 22.00 — 24.00 
Lubin niebieski 11.00 — 12.00 
Seradela 23.50 — 25.50) 
Wyka jara 1950 — 2050 
Rzepak ozimy 54.00 — 57.00 
Rzepak jary 45.00 — 458.00 
Makuch lniany 23.00 — 25,00 
Makuch rzepakowy 15,00 — 16.00 
Siemię Iniane 59.00 — 60.00 
! Siano I gat. ~ 6.50 — 7.50 
Słoma żytnia 4.50 — 500 
Gorczyca 58,00 — 60.00 


'Tendencja na żyto, pszenicę, jęcz» 
mień i owies ożywiona, na inne spokoj 
na. 

Ogólny obrót 1.808 tonn. 

BY DEWYGOWOCWERWYYTEEOEGO 


DOKTÓR 


KLIŃGER 


ea CHOR. WENERYCZNYCH, SE- 
|KSUALNYCH I SKÓRNYCH (wlosów) 
j POWRÓCIŁ 

u. Przejazd 17 


| GODZINY PRZYJEC: od 9—11 i vd 
| 6—8. =— Tel. 132-28, 


} | —ar 5 | 


Odroczenie zeznań o dochodzie 


Przychylne załatwianie 


Izba przemysłowo - handlowa 
| komunikuje, że według otrzyma 
|nych w ostatniej chwili informa 


go poprawiły się o dalsze 100 pkt. | Trzyńca, nasuwa się przypuszcze-. cji, ministerstwo skarbu wyda »- 


do 134,50 w kupnie, 135.50 w sprze nie, iż właśnie przeciwko tym od- kólnik w r. b. o treści identycz-. 
daży. Bank Handlowy w Warsza- | stąpionym Polsce zakładom ma być nej, jak w roku ub. w przedmig- | 


wie —, Bank Zachodni — 41 kupno 
42 sprzedaż. 


, wymierzona nowa konkurencja, 
| Rzecz znamienna, że zarówno 


| cie przesunięcia terminu do skła 
ldania zeznań ø dochodzie na 


Akcje „Żyrardowa“ straciły dal- | Trzyniec, jak „Berghiitte” należą do | rok podatkowy 1939. 


sze 50 pkt.: 66,50 w płaceniu, 67,50 
w żądaniu. 


francuskiego toldingu „Union Euro | 


pienne”, 


Okólnikiem z dnia 5 lutego 
1938 r. ministerstwo poleciło za- 


Indywidualnych podań 


łatwiać przychylnie wszystkie in 
dywidualne podania prowadzą- 
cych księgi handlowe osób fizy- 
cznych i spadków wakujących 6 
odroczenie terminu do składa- 
nia zeznań o dochodzie na rok 
| podatkowy 1938, nie dłużej niź 
|do 1 kwietnia 1938 roku, nawet 
gdyby podania te nie zawierały 
szczegółowych molywów. 


DZWIĘGOWE. KING 


76. tel. 1295-88 
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Następny program: 


RAKIETA 


Sienkiewicza 40, tel. 141-22 
Za GW cia 


martratyczna 


Dziś premiera 
reumatyczne 


Bóle s:%=" 


asiwięcej dokuczają ma zmiane 
cassie zimna złoty i oiepogody. w OAI 


wtedy stają się bóle w stawach, kościach i 
mięśniach, powstają bolesne obrzmienia, cho- 
Gzenie, a nawet poruszanie się bywa' utrte 
dnione. Cierpienie te powstają skutkiem 0e- 
omadzenia się kwasu moczowego w ustro- 
ilu 1, jeżeli nie będą TREE zwalczane, 
z dą się zwiększać wreszcie oa stałe 
WH do łóżka. W 5 ych wypadkach stosuje 
wewnętrzny lek „UREMOSAN” OAS 
IMIEGO, który rozpuszczając kwas moczo 
w organiźmie, wywołuje oblite wydzielania 
imie takowego wraz z moczem I współdziała 
e ustrojem w walce jego z artretyzmem, fente 
matvzmem. podagrą, iechiasem, kamicą Gere 

= kową oraz złą SRA materii. 
Oryginalny „UREMOSAN'  GĄSECKIEGO 
do nabycia w. aptekach, 


Do akt Nr. Km. 323/38/XVI 


OBWIESZCZENIE O LICYTACJI 
NIERUCHOMOŚCI 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, 
rewiru 16-go, mający kancelarię w m 
Łodzi, przy ul. il-go Listopada nr, 51, 
na podstawie art. 681 $ 3 K. P. C. po- 
daje do publicznej wiadomości, że dnia 
9 marca 1939 roku, o godzinie 10-ej 
w Sądzie Grodzkim w Łodzi, w sali 
nr. 4, odbędzie się sprzedaż w drodze 
publicznego przełargu, celem zniesie- 
nia współwłasności nieruchomości, po- 
łożonej w m. Łodzi. przy ul. Drukar- 
skiej nr. pol. 9, zapis. do wykazu hip. 
w Bałutach Nowych Nr. 621, rep. hip. 
Nr. 16.720, składającej się z placu za- 
budowanego o powierzchni 836 mtr. 
kw. budynków mieszkalnych i gospo- 
darczych. 

Nieruchomość oszacowana zosłała 
na sumę zł. 40.000, cena zaś wywołania 
wynosi zł. 30.000 w pierwszym termi- 
nie. 

Przystępujący do przetargu, obowią- 
zany jest złożyć rękojmię w wysoko- 
ści zł. 4.000. 

Łódź, dnia 21 lutego 1989 r. 

KOMORNIK: (—) St. Stopczyński 


= 
Do akt Nr. Km 255/39 
OBWIESZCZENIE 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, 
rew. 5-go, zamieszkały w Łodzi, przy 
ul, Al, I-go Maja 34 na zasadzie art. 
602 K. P. C. ogłasza, że w dniu 27 lu- 
tego 1939 roku o godz. 12-ej w Łodzi, 
ul. Kilińskiego nr. 46 odbędzie się pu- 
bliczna licytacja ruchomości a miano- 
wicie: maszyny okrągłej do wyrobu to- 
warów dziahych na swetry żakardowe, 
oraz przyrządu do sztancowania dese- 
ni do tej maszyny. nawijarki, maszy- 
ny saneczkowej do wyrobu swetrów 
ręcznej i maszynki do wyrobu man- 
kietów do swetrów, oszacowanych ną 
łączną sumę zł. 2.180, które można o- 
glądać w dniu licytacji w  miejseu 
sprzedaży, w czasie wyżej oznaczonym. 
Łódź, dnia 11 lutego 1939 r. 
Komornik: (—) St Dulkowski, 


DR. MED. 


choroby skórne i weneryczne 


Moniuszki 2 
tel. 166-35 
WZNOWIŁA PRZYJĘCIA 


KINO, TEATR. 


METRO 


PRZEJAZD 2" 


KINO - TEATR 


cesielnianaz2 
Tel. 107-34 


Prenumerafa 


rzesyłką pocztową w kraju — zł. 6—, 


Pocz. 0 g. 4 


„GEHENNA“ 


s 


Nr. 54 


Film, ilustrujący dramat pensjonarki. której rodzice żyją w rozłące 


MOL RODZICE ROZWODZĄ SIĘ : ==" 


z M. Gorczyńska, J. Andrze- 


jewska, K. lunosza-Stępow- 
ski i F. Brodniewicz 


— Kupony ulgowe po 70 gr. z prawem zajmowania ania dowolnych miejse 
Pocz. AGA w. dni powsz. o godz. 4, w soboty, niedziele i święta o godz. 12 
— w rolach gł. Owiklińska i Samborski 


Anna Neagle, Ferdynand Grawet w szampańskiej komedii 


KRÓLESTWO ZAKOCHANYCH 


Muzyka: Oskara Strausa 


Początek w dni powszednie o godz. 4-ej, w niedziele i święta o T, 12-ej w pol. Na pierwszy seans 


„ INO 


ULICA KILIŃSKIEGO Nr. 178, 
Dojazd tramw. Nr.Nr. 0, 4, 10, 16, 17. 


Do akt. Ñr; Km. 303 | 39 


OBWIESZCZENIE 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło» 
dzi rew, 12-go zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Gdańskiej 67 
na zasadzie art. 602 K, P.C. ogłasza. 
że w dniu 28lutego 1939 r. o godz, 
11 w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej 51 
odbędzie się publiczna licytacja rucho- 
mości oszacowanych na łączną su- 
mę zł. 550.— a mianowicie: 
11 sztuk materiału łącznie 550 metrów 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
sznaczonym. 
Łódź. dn. 9 lutego 1939 r. 
Komornik: (=) ST. GASIŃSKI 
Sprawa Chaima Doktorczyka 
p-ko Dawidowi Mincowi 


Do akt. Nr. Km. 311 | 39 


OBWIESZCZENIE 
Komornik Sądu Grodzkiego w: Łodzi, 
rew. 5-go, zamieszkały w Łodzi, przy 
ul. AL I-go Maja 34 
na zasadzie art. 602 K P C. ogłasza, 
że w dniu 28 lutego 1939 r. o godz. 
12 w Łodzi, przy ul. 
Kilińskiego 24/26 
odbędzie się publiczna licytacja 
chomości, a mianowicie: 
prasy do prasowania towarów kom- 
pletna czynna i maszyny do nawija- 
nia towarów mechanicznej komplet- 
nej czynnej 
oszacowanych na łączną 
1500.— 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 
Łódź, dn. 13 lutego 1939 r. 
Komornik (—) St Dunikowski 


Leśniewicz 
CHIRURG 
Andrzeja 2, s 


przyjm. od 5—7. 
DOKTOR 


HENRYKOWSKI 


Specjalista chorób wenerycznych 
skórnych i seksualnych 


Traila 9, sa 


g Tel. 262- 98 

przyjmuje od 8 — 11-ej i od 6 — 9 w. 
w niedziele i świętą od 9 — 12.30 pp. 
Dla skórnie chorych godz. amhulałor.: 
od 10 — 11-ej i od godz. 5 — 6-ej pp. 


ru- 


sumę zł. 


p. t- 


Poraz pierwszy w Łodzi! 


Imponujące sceny walk na pustyni... 


do zbrodni i obłędu... 


-Od wtorku 21 do poniedziałku 27 lutego b.r. 
Wii dramat sumienia ludzkiego vod tyt. 


kaj fis Blanchar. Madeleine Gzeray I G. Signoret 

Film pogody i uśmiechu, którego bohaterami są 
trzy międzynarodowe gwiazdy. Radość! Młodość! Piękno! 
W roli głównej LUCIEN BORSUX 
12-miesięczny FILIPEK 
„UBÓSTWIANA" Z MARTA EGGERTH 
Początek seansów; w dni powsz. o godz, 3 pp., w niedziele i święta o 12 wp., ostatni 9 w. 


Il-gi. 


5RZD 


Następny program: 


c 


KOMUNIKAT 
Stow. „Kultur-Liga” 


urządza w piątek, 24 bm. 8.30 wiecz. 
w Teatrze Polskim 


OSTATNIE ULGOWE 
PRZEDSTAWIENIE 


świetnej komedii p. t.+ 


SUBRETKA 


W roli tytułowej 


Stefania Jarkowska 


Bilety do nabycia w Stow, „Kultur- 
Liga“, Zachodnia 68, tel. 191-15 


Do akt Nr. Km. 2535 | 38 


OBWIESZCZENIE 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
rewiru 12-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Gdańskiej 67 
na zasadzie art. 602 K, P, ©. ogłasza 
w dniu 28 lutego 1959 r. o godz: 

11 w Łodzi, przy ul. 
6 go Sierpnia 7 
odbędzie się publiczna licytacja ru- 
chomości oszacowanych na łączną 
sumę zł, 850,— a mianowicie: 
dywanu- perskiego 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 
Łódź, dnia 9 latego 1939 r. 
. Komornik: (—) ST, GASINSKI 
Sprawa Banku Spółek Niem. 
p-ko Ryszardowi Voglowi 


TYLKO REKLAMA 


w dziale 
DROBNYCH OGŁOSZEN 
GŁOSU PORANNEGO 


daje odpowiednie rezultaty! 


Do akt Nr, XV Km. 274/39/XW 
OBWIESZCZENIE 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, 
rewiru XV-go Zygmunt Dzieran, za- 
mieszkały w Łodzi, przy ul. kpt. pilo- 
ta Żwirki nr. 26, na zasadzie art. 602 
K.P.C. ogłasza. że w dniu 3 marca 
1939 r. ad godz. tl-ej w Łodzi, przy 
ul Kątnej 5 odbedzie się publiczna ii- 
cytacja ruchomości a mianowicie: sztan 
cy mimośrodowej o napędzie mechani- 
cznym, oszracowanej na łączną su-| 
mę zł. 1.100, którą można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w 
czagie wyżej oznaczonym. 
Łódź, dnia 6 hitego 1939 r 
Komornik: (=) Z. DZIERAN 


CZESKA hh RAK Ó DB 


e 


Te Wrzask 


silniejszego.. 


„PIEKŁO SAHARY” 


W rol. g}. ALBERT PREJEAN i KETTI GALLIAN 


miesięczna „Głosu Porannego“ ze wszystkimi do- 
datkami wynosi w Łodzi zł. 4.60, za odnoszenie — 


za granicą — zł. 9.— 


Redakeja rękopisów nie zwraca. 


Redaktór: Jakub Warhaftig 


Za Wydawnictwo; 


Qgłos enia 


Następny program: pG E H E N N A”. 


w fabrycznym 
— — składzie 


R 


| głoszenia drobne. |. 


5 eraa A 
Posady 


BUCHALTER-bilansista repre- 
zentacyjny, korespondent pol- 


sko-niemiecki, długoletnia prak- ; 


tyka, doskonale obznajosniony 
w sprawach podatkowych po- 
szukuje posady. Zgłoszenia pod 
„Gwaraneja 10.000* do Biura 
Ogłoszeń Stattera, Kraków, Ry- 
nek 8. 698—232 


ZASTĘPCÓW rejonowych fa- 
chowców na zaprowadzone ma- 
szyny budowlane i silniki spa- 
linowe na okręgi: warszawski, 
łódzki, poznański, lwowski, ka- 
towieki i pomorski poszukuje 
się. Szczegółowe oferty pod 
„Maszyny budowlane* do Biura 
ugłógeć Stattera, Kraków: 


POSZUKIWANY EPS inży- 
nier lub technik ze znajomością 
roboty kanalizacyjnej i niwe- 
iacji. Oferty sub. „Hydrotechnik* 


RUTYNOWANY buchalter - bi- 
lansista sporządza bilanse, pro- 


wadzi księgowość, pierwszo- 
rzędne referencje. Telef. 169-98 
771—2 


POTRZBB inteligentna wy- 
kwalifikowana krawcowa z nie: 
mieckim i kartą rzemieślniczą. 
Oferty „J. H.“ 769—2 


MAGISTER praw, kawaler, po- 
,szukuje pracy biurowej, admi- 
|nistracyjnej, w przemyśle, han- 
dlu, Oferty pod „A, O.* 
770—2 


pz 


4371 RZS UKÓGŁ. 


Dziś i dni następnych wielki podwójny program! 


Miłość, która prowadzi 
Kraj, gdzie jedynym prawem fest prawo 


© „LOR 


za wiersz milimetrowy 1-szpaltowy (stroma 3 szpalt): 
redakcyjny zł. 1.50; w tekscie: z zastrzeżeniem miejsca 60 gr., bez zastrzeżenia miejsca 


WÓZKÓW dziecięcych 
ŁÓŻEK metalowych 
MATERACY wyścielanych | 
MATERACY sprężyn. 


ŁOŻEK polowych 


wszystkie miejsca po 54 gr. 


Kupujcie 
A Iip źródła 


Wielki wybór: 
| ŁÓŻEK komodowych 
WYŻYMACZEK 
marki „Rubber” 
LODÓWEK 


LEŻAKÓW, HAMAKÓW 
ROWERÓW i dretyn 


„DOBROPOL” w 'paaw. Tei 150.90 
$f Kupno sprzedaż. BĘ 
eesti iaaea 


l skazkami. Bielizna męska, 


„Patent” 


POŃCZOCHY, skarpetki również z 
damska, szlafroki, piżamy, bonjour- 
ki. Największy wybćr. Sprzedaż de 
taliczna, ceny ściśle fabryczne: 
Średmiejską 2 21, Iewa oficyna. 


451—16 


. 


KUPIMY zaraz kocioł parowy 
stojący do 1000 litrów, ciśn. 
8—10 Atm. w dobrym stanie z 
książką. Oferty sub. „Atlas“, 


BRR DDA WIK IKIBZI TIKI "WY. AZGZZA 


fĄNauta i wychowanie [ij 


UCHODŹCA z Niemiec udziela lek- 
cji angielskiego i niemieckiego bar- 
dzo tanio, Oferty pod „P. M." 


| Różne 


ZAGINĘŁO zezwolenie przywo- 
zowe za Nr. 199340 na przekaz 
dewiz. Właśc. Zgierska Spółka 
Przędzalnicza — B. Trocki i L. 
Wajnsztajn. 122—83 


Lokale ki 
„OBCA Z» LWLEZZWADZP 
DWA TRZYPOKOJOWE i jedno 
dwupokojowe e mieszkanie od za- 
raz do wynajęcia. Pogonowskie- 
go 26, od 12—3. 55—3 


5-.POKOJOWE pierwszorzędne 
mieszkanie i 3-pokojowe mie- 
szkanie na biuro (parter) z 
wszelkimi wygodami do wyna 
jęcia. Piotrkowska 164, telefon 
127-83 700-3 


—2 POKOJE z kuchnią poszuki- 
wane od zaraz. Oferty z podaniem 
ceny pod „P. M.” 


Film dla mężów i żon, dla kochanków, kochanek, narzeczonych 


SEKRETARKA JEJ MĘŻA 


W rol. gł: jean Muir, Eewerliy Roberts» warren. Pauti- 


rc 


"Poraz pierwszy W Łodzi I 


Pięść i serce, odwaga i tchórzostwo, występek i wiel- 
koduszność — oto film pė, 


D JEFF“ 


W rol. gł. Freddie Bartholomew i Mickey Rooney 
Potz. w dni powsz. © g.4, w soboty, niedziele i święta o g. 11.30 


1-sza strona 2 zł.; 


Reklamy tekstem 


50 gr., nekrologi 40 gr Zwyczajne str. 10 szpalt) 12 gr. Drobne 15 gr. ża wyraz, najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50, 


Poszukiwanie pracy 10 gr. ża wyraz, najmniejsze zł, 
szenia w dodatku niedzielnym , Rewia" 


(str. 8 szp) 1 zł. 


firm żagr. 100%. Za ogłoszenia tabzlaryczne lub fantaz. dodatkowo 50 


1.20, Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. 
Ogłoszenia RÓW sbliczane są o 50% Sak 


Ogło- 


aszenia dwukoler, e 50% dr 


„Głos Poranny — Jan Urbach i Ska“ Eugeninsz Kronman. W drukarni własnej Piotrkowska 101. 


